
WARSZAWA, 17 maja. Przez całą noc 
ulice Warszawy, prowadzące do katedry 
św. Jana były szczelnie wybite tłumami

ostatni hołd śmiertelnym szczątkom Zmarłego 
Wodza Narodu.

Służba bezpieczeństwa i  straże porząd
kowe z trudnością tylko opanowały napór 
olbrzymich tłumów.

O godzinie 6-tej rano we wszystkich 
świątyniach Warszawy rozpoczęły się ża
łobne nabożeństwa.

O godzinie 7-ej zamknięto dopływ pub
liczności ku katedrze św, Jana i pozwo

lono przejść przez świątynię tylko tym, 
którzy jeszcze zapełniali plac Zamkowy. 
Tłumy przechodziły w ciszy i skupieniu 
obok trumny Wodza. Wiele osób płakało.

Każdy z przechodzących 
uginał przed trumną kolana.

O godzinie 9-ej plac Zamkowy oraz doj
ścia ku katedrze św. Jana zaczęły pusto
szeć. Wreszcie o godzinie 9.45
dzwony katedry św. lana
zapowiedziały wiernym, iż rozpocznie się 
niezadługo uroczyste nabożeństwo żałob

ne za spokój duszy Marszałka, ostatnie 
w stolicy przed przewiezieniem Jego 
śmiertelnych szczątków do grobów kró
lewskich na Wawelu.

Na głos tych dzwonów, nadany drogą 
radjową na całą Polskę, poczęły odzywać 
się kolejno j

dzwony katedr w Krakowie, Katowicach, Wilnie, 
Łodzi, Poznaniu, Lwowie i Toruniu.
Po tych dzwonach odzywały się dzwony 
wszystkich świątyń w wymienionych 
miastach, a głos ich był podjęty przez

dzwony innych miast polskich, dzwony 
miasteczek i wsi. Nad całą Polską roze-

ludzi, zdążających do świątyni Pańskiej, 
ażeby oddać
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W KATEDRZE ŚW JANA
Do katedry św. Jana przybyła dostojna 

Wdowa z córkami oraz najbliższa rodzi
na, a za nią przybył P. Prezydent w oto
czeniu swej świty, przybyli dostojnicy 
państwowi wojskowi i cywilni, oraz 
przedstawiciele państw zagranicznych.

W katedrze panuje półmrok. Tylko 
z pod wysokich łuków gotyckich na trum

nę Wodza, otuloną w atłasowy sztandar 
narodowy, spływający fałdami aż na 
purpurową podstawę wysokiego katafal
ku, z reflektorów sieje się niebieskawe 
światło. W tej poświacie zdaje się, iż 
trumna Wodza uniosła się pod królewski 
baldachim z koroną. Nastrój w katedrze 
mistyczny. Panuje głęboka cisza.

denta na tronie zasiadł nadzwyczajny 
ambasador Ojca św. J. E. kard. Mar- 
maggi. . . . _ ,

W prezbiterjum zajęli miejsca członko
wie Rządu, marszałkowie Sejmu i Sena
tu, delegaci szefów państw zagranicz
nych.

Za trumną uklękła Dostojna Wdowa, 
a obok niej klękły córki i członkowie 
najbliższej rodziny.

Między prezbiterjum a katafalkiem 
zajęli miejsce rektorowie wszystkich 
uczelni, przedstawiciele Polskiej Akadc- 
mji Umiejętności i Polskiej Akademji 
Literatury. Nieco z boku stanęły przed
stawiciele duchowieństwa niekatolickiego.

U stóp katafalku na poduszce położo
no buławę marszałkowską, szablę i ma
ciejówkę legjonową i przykryto je szar
fą Yirtuti Militari.

W stallach bocznych zasiedli książęta 
Kościoła, a pierwszy rząd Jtych stall za
jęli członkowie generalicji. Widać po
chyloną siwą głowę sędziwego gen. Że
ligowskiego, widać gen. Inspektora Ry- 
dza-Śmigłego patrzącego w stronę trum-

ny, widać premjera Sławka. Z asło n k a 
mi Rządu stoją marszałkowie Sejmu i Se
natu. Z prawej strony ołtarza stoją mi
nistrowie i podsekretarze stanu, z lewej 
delegad szefów zagranicznych. W pierwj 
szym rzędzie widać premjera pruskiego 
Goeringa. Dalej w tymże samym rzędzie 
dwaj sędziwi marszałkowie: armji rui 
muńskiej Prezan i armji francuskiej Pei 
tain. Obok nich delegat króla angielskie
go marszałek polny lord Cavan, a tuż 
obok francuski min. spr. zagrań. Laval.

Rozpoczęła się Msza św. żałobna, w cza- 
sie której rozległy się żałobne pienia chó
ru kościelnego. W skupieniu i ciszy ucze
stniczyli obecni w świętej ofierze skła
danej na ołtarzu przez Księcia Kościoła 
za duszę Wielkiego Zmarłego.

Kiedy rozległy się ostatnie słowa Mszy 
św. „Requiescat in pace“, na które chór 
duchowieństwa odpowiedział uroczystem 
Amen — łkanie, płacz, dały się słyszeć 
w Katedrze.

Na kazalnicę wszedł biskup połowy 
Wojsk Polskich Gawlina:

Uroczyste Nabożeństwo.

Aż do śmierci —
dla sprawiedliwości.

Podniosłe kazanie k s. biskupa G a w lin y .

zawsze do grobu pragnęli włożyć. Wyko
nawcą stałeś się Marszalku wyroków: 
sprawiedliwości Bożej za tyle łez wyla
nych, za tyle rodzin zniszczonych, zą 
prześladowanie wiary świętej, za kościo
ły shańbione, za te fale wygnańców, za 
tych co wśród cierpień na Sybir szli, z$ 
ciche jęki i głosy rozpaczy i tych ca 
wśród kajdan do Boga wołali.

Błogosławiony, który umiera dla spra
wiedliwości •— słowa wyjęte z Pisma św.

Narodzie Polski okryty żałobą! Przez 
ulice stolicy od Belwederu do Katedry 
św. Jana idzie po raz ostatni Pierwszy 
Marszałek Polski Józef Piłsudski. Idzie 
na odpoczynek wieczny, na odpoczynek 
Wielkiego Wodza i Wojownika. Za trum
ną pełna żalu idzie rodzina najbliższa, 
idzie rodzina sierota. Droga Mu Matka 
Ojczyzna, miłość Matki Kościoła. I grają 
im dzwony ze wszystkich kościołów, ogro
mne, tętniące, podniebne. Odzywa się z gó
ry Lecha dzwon Wojciecha, spiżowem 
sercem jęczy i płacze na Wawelu Zy
gmunt i razem z nim rozdzwoniły się i 
zagrały żałobne melodje, dzwony ze wszy
stkich świątyń polskich. Grają na Polskę 
całe uroczyste Requiem. A wołają i pa
mięć, myśli, czyny Wielkiego Męża. Sta
nął dziś przed ołtarzem Katedry św. Jana

a po raz ostatni na tej ziemi zasalutował 
przed Panem życia i śmierci. Przeżyłem 
szereg długich lat walcząc za świętą spra
wę Polski, zwycięską młódź powiodłem 
w świat. Padło wielkich wezwań słowo. 
W kurzu wielkich dróg, piersi mi uści
snął ciężar zbroi. I najpiękniejszy życia 
czas oddałem świętej sprawie swojej. 
Więc gdy odpocznę w wiecznym śnie, 
niech Nieskończoność wita mnie.

Aż do śmierci dla Sprawiedliwości! 
Tem hasłem kierował się Józef Piłsudski 
całem życiem swojem. Odkąd po raz 
pierwszy zetknął się z najeźdźcą, szla
chetna dusza rwała się do szlachetnej 
pracy, a ramię prężyło się do walki 
o Sprawiedliwość. Ąż do śmierci walczył 
dla Sprawiedliwości. Przemówił duch Bo
ży do duszy młodzieńczej, która szla
chetna i prawa odezwała się radośnie do 
Bóga Najwyższego ' ' , N

i stała się zu nim ręka Boska i upodobniła 
go do Pana i wyznaczyła czoło Jego 
stygmatem wielkości.
I kazała Mu spełniać posłannictwo w Na
rodzie naszym. I wierzył Józef Piłsudski 
w posłannictwo swoje i w sprawiedliwość
Bożą. Wiedział, że narody nie mają duszy 
indywidualnej, któraby, na wzór indy

widualnej duszy ludzkiej mogła być wy
nagradzaną i karaną. Wiedział, że spra
wiedliwość Jego nagrody lub kary za 
cnoty lub grzechy każdego narodu doko
nać musi, to też

przekonanie o wskrzeszeniu Polski było 
postulatem Jego.
Wiedział, że krzywda najukochańszej 
wyrządzona Ojczyźnie była zbrodnią 
o pomstę wołającą, że każdy ruch dążą
cy do wymazania tej zbrodni jest czy
nem sprawiedliwym.

Z tego przekonania wyrasta ta wielka 
pewność moralna, ta wiara w błogosła 
wieństwo walki orężnej. Mąż ten walecz
ny był od młodości swojej. Wilno, Sy- 
berja, dziesiąty pawilon w Cytadeli — 
oto Jego drogi. Pragnął Ojczyznę Swą 
wyzwolić z pohańbienia. A gdy na zega 
rze dziejowym wielkie zaczęły wybijać 
godziny, podniósł się, ażeby zamknąć o- 
statni tom dziejów świata i wiedział Jó
zef Piłsudski, że Bóg Wszechmogący 
Narodowi nowe wskaże gościńce. Wie
dział, że miara sprawiedliwości dla Pol
ski dopełni się do ostateczności. I jak ja
snowidz, co ostrym wzrokiem patrzy, 
dojrzał przyszłość i stał się żołnierzem.

Gotuje broń dla bezimiennej armji bo
jowników, dla armji narodowej. Nie 
dla sławy idzie w bój: Zadaniem jego 
niweczyć przemoc człowieka nad czło
wiekiem, osadzić wśród ludzi miłość i 
prawo do szczęścia. Szukał wokół siebie 
obywateli, uważających godność Naro- 
idu za swe własne dobro, gotowych, aże

by dźwignąć z pohańbienia Ojczyznę. 
I porwał za sobą garstkę szaleńców, żoł
nierzy bez Ojczyzny. Niech wszyscy wy
tężą słuch czy od krakowskiego gościńca 
tętentu nie posłyszą.

Ta szara gromada wpatrzona w kocha
ne marsowe oblicze Komendanta, szła za 
Nim i rozumiała Go, że ta droga ciężka, 
wyboista, pełna kamieni i błota, u krań
ca zawsze jeszcze dalekiego, prowadzi do 
zwycięstwa. Ażeby nie splamić obcą przy
sięgą honoru żołnierza polskiego wychyla 
do dna kielich goryczy. I ku obcej forte
cy Magdeburga wysyła zapewnienie, ze 
na zew Wodza słońce wyjdzie w podzie
miach ukryte.

Otworzyły się bramy więzienia i Józef 
Piłsudski wrócił. Witano Wodza, które
mu cały Naród powierzył swój los.

Rok 1920. Losy Zachodu się ważą. —
Upiorna chwila, o której Papież Pius XI 
powiedział, że „anioł ciemności stoczył 
bój z aniołem jasności“. Cała Polska sta
nęła przeciw wrogowi, a Wodzem jej ■— 
Józef Piłsudski. Jak ów niepodległościo
wiec biblijny, co przeciw przemocy wy
ruszył w bój i wziął na siebie pancerz, 
jak olbrzym, przepasał się orężem swem 

■ i bronią narodu mieczem swym.

Wykonawcą stałeś się Wodzu wyroków 
sprawiedliwości Bożej za krzywdę rozbiorów 
Polski.

Ojcowiznę naszą chcieli rozerwać i na

Dzięki Ci składa Matka Kościół, przez 
Ciebie wyswobodzoną Polskę pragnie 
widzieć wielką i mocarną.
Pod Jego wodzą kształtowały się jej grani
ce i nasz ustrój państwa. W Jego ręku spo
częły w ostatniem dziewięcioleciu istotne 
i niepodzielne rządy kraju. Organizuje 
przyszłość Polski i bierze na siebie cały 
ciężar dnia. Nieraz przeżywa chwile go
ryczy i męki, lecz znosi ją ze świadomo
ścią, że utrapienia to pokarm, którym 
się żywią wybrani. Jak dawniej organi* 
zował czyn zbrojny, tak w ostatnich 
latach ;
ORGANIZUJE POKÓJ.
Jak najwierniejszy pierworodny syn 
Ojczyzny-Matki bierze matkę za rękę, 
wprowadza ją do własnego domu, rozpa
la ognisko i uczy członków rodziny Pol
ski posłuszeństwa wobec matki i ustala 
zasadniczy porządek życia państwowego. 
Ofiarny w pracy, odsuwa od siebie wszel
ką radość życia i spala się w służbie dla 
Polski, która była marzeniem i ukocha
niem serca Jego, dla tej, którą wypie
ścił w tęsknocie lat swych młodzieńczych, 
dla której żył i pracował w trudzie wo
jennym i zaparciu się dla tej, którą wi

dział zawsze promienną, jak słońce czy
stą, jak świętość niczem nieskalaną. Prze
to odziedziczył cześć w Narodzie, a Imię 
Jego żyć będzie na wieki.

Józefie Piłsudski, Pierwszy Marszałku 
Polski!
NA SKRONIACH TWYCH 
SPOCZĘŁO WIĘCEJ NIŻ KRÓLÓW h ^  
KORONA!
rPan Zastępów wycisnął niezatartą pie
częć wybrańców swych na duchu Twym 
nieśmiertelnym. A Naród wznosi Ci po
mnik w własnem sercu swem. Umęczoną 
głowę Twoją w tej trumnie na wieczny 
złożyłeś spoczynek. Płomienne serce Two
je na zawsze bić przestało. Dzieło Twoje 
w myślach i czynach naszych żyć będzie*

Swoboda, jeżeli ma dać siłę, musi je
dnoczyć, musi łączyć. Ciężar olbrzymi, 
jaki dźwigałeś na sobie Marszałku dalej 
już tylko na barkach całego Narodu mo
że być niesiony. Na Twoje prochy i po« 
pioły, na ducha Twojego znaczonego sty« 
gmatem wielkości

ślubujemy, że miłować będziemy jako Ty 
miłowałeś Polskę —  Ojczyznę naszą.
Tak nam dopomóż Bóg!

Będziemy Jej służyli, jako Ty służyłeś 
w trudach, poświęceniu, samozaparciu. 
Tak nam dopomóż Bóg!

Pracować będziemy w czystości inten- 
cyji, siebie samych pozostawiając poza 
progami. Tak nam dopomóż Bóg!

Będziemy żywymi kamieniami budo
wania państwa, a cementem miłości po- 
spólnej i miłości Ojczyzny. Tak nam do
pomóż Bóg!

Marszałku Polski! Duszę Twoją nie
śmiertelną niechaj Chorąży Boży, św. 
Michał zaniesie przed tron Najwyższego 
Pana sił zbrojnych, a Bóg niech światło
ścią swoją wiekuistą i pokojem bez gra
nic wynagrodzi Ci za wszystko cokolwiek 
przecierpiałeś złego, coś na ziemi uczy
nił na Jego chwałę i dla dobra narodu 
naszego. Amen:

Kiedy zaczęły padać słowa uroczystej 
przysięgi z ust dostojnego kaznodziei, 
wszyscy obecni powstali z swych miejsc. 
Widać było

DŁONIE DRŻĄCE PODNIESIONE 
DO PRZYSIĘGI.
Starzy oficerowie, zaprawieni w twar* 
dych bojach, znaczeni bliznami ran, lu
dzie hartowni jak stal — płakali i nie 
wstydzili się łez cieknących z oczu. Przej
mujący był szloch Wdowy i dzieci Zmar
łego. Tragicznym był ten płacz dostojni
ków państwowych zapatrzonych w trum
nę, która w niebieskiej poświacie wisiała 
pod królewską koroną, jakgdyby uno
szona przez aniołów.

Kiedy przebrzmiały słowa przysięgi 
składanej przez cały naród w obliczu Bo
ga, zapanowała w świątyni Pańskiej ci
sza tak, że niemal bicie serc ludzkich da
wało się słyszeć.

Dostojny kaznodzieja powoli chwiej
nym krokiem zszedł z kazalnicy i ociera
jąc łzy podszedł do grupy duchowieństwa 
otaczającego J. E. kard. Rakowskiego.

Książę Kościoła na czele pochodu do
stojników kościelnych ruszył w stronę 
katafalku.

Egzekwje p r z y  z w ł o k a c h  
ś p .  M a r s z a ł k a .

Od katafalku, od tego purpurowego 
tronu, na który naród złożył śmiertelne 
szczątki swego Wodza, poczęto odsuwać 
lichtarze oraz kwiaty, jakie zalegały

stopnie katafalku i wolne przestrzenie 
między filarami świątyni.

Zajaśniały boczne reflektory, łamiąc 
swe światło na prostej trumnie i na,

brzmiała żałobna pieśń dzwonów, opła
kujących zejście ze świata Wodza, który

naród wywiódł z niewoli i dał mu pań
stwo potężne.

O gdzinie 10-tej w asyście licznego kle
ru wyszedł z zakrystji J. E. kard. Ka- 
kowski, celebrans uroczystej żałobnej 
Mszy św.

P. Prezydent Rzplitej zajął miejsce
tuż przy ołtarzu na przygotowanym dla 
Niego fotelu, przed którym ustawiono 
klęcznik, spowity kirem. Obok P. Prezy-
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krwistej czerwieni narodowego sztanda 
ru, na którym srebrzył się królewski 
ptak.

Oczy wszystkich spoczęły na tej trum 
nie, w której zamknięto największą na
rodową Świętość.

Odsunięto świece i kwiaty i na środ
ku świątyni ukazała się czerwień kata
falku, jak straszliwa rana zadana Naro
dowi, wieczna rana, wiecznie żywa, ocie
kająca żywą krwią.

Obok oficerów i podoficerów wojska 
polskiego przy katafalku zaciągnęli 
wzdłuż wartę honorową szeregowi i ofi
cerowie 16 rumuńskiego pułku piechoty, 
którego szefem był Józef Piłsudski.

Reflektory przygasły.
Katafalk z trum ną przykryty jest 

mgłą dymów kadzidlanych. Ks. kard. 
Rakowski skrapia trumnę z czterech 
stron święconą wodą.

Trumna na barkach oficerów i Rządu
Zajaśniały reflektory. P. premjer 

Sławek jak i wszyscy ministrowie z pre- 
sbiterjum przeszli do głównej nawy, za
jęli miejsca z lewej strony katafalku. Do 
dostojnej mężnej Wdowy zbliżają się 
generalny inspektor armji Rydz-Śmigły 
i gen. Sosnkowski.

Generał Kordjan Zamorski zdejmuje 
z góry poduszkę, na której spoczywa ma
ciejówka, marszałkowska, buława i sza
bla. Przynoszą nosze.

Oficerowie zdejmują z trumny sztan
dar Rzeczpospolitej. Na krzyż ze Zbawi
cielem pada światło reflektorów. Dzie
sięciu oficerów powoli i ostrożnie zdej
muje trumnę ze szczątkami Wodza, bio
rąc ją na własne barki. Obok oficerów

zgrupowany jest cały rząd. Powoli krok 
za krokiem znoszą oficerowie trumnę po 
stopniach katafalku. Już ją zdjęli i teraz 
zbliżają się w stronę noszy, stojących na 
ziemi. Znów ciemno i czarno. Wszyscy 
dostojnicy zebrani w presbiterjum wpa
trzeni są w tej chwilę w trumnę.

Oficerowie powoli, delikatnie składają 
ją na nosze. Obok trumny warta honoro
wa, oficerowie, podoficerowie, żołnierze, 
chorążowie. Już trum na spoczywa na no
szach. Oficerowie biorą nosze wraz z 
trumną na barki, podtrzymują chwilę i 
natychmiast ustępują miejsca p. premj. 
Sławkowi oraz wszystkim ministrom. 
Trumnę trzymają teraz na swych bar
kach członkowie Rządu. Powoli

rusza ten tragiczny pochód
w stronę głównego wejścia katedry, okrą
żając czerwony katafalk. Tuż za trumną 
pospiesza P. Prezydent Rzeczypospolitej 
wraz z całym domem cywilnym i wojsko
wym. Za p. Prezydentem widzimy przed
stawiciela kanclerza Rzeszy premjera 
pruskiego Góringa, w otoczeniu oficerów 
¿niemieckich. •

Trumna niesiona przez członków rządu 
zbliża się do głównego wejścia. Tuż za 
nią postępuje P. Marszałkowa, a obok 
niej idą generalny inspektor sił zbroj
nych gen. Rydz-Śmigły i inspektor armji 
gen. Sosnkowski. Za nią postępuję naj
bliższa rodzina Zmarłego.

Przy głównem wejściu trum na niesio

na na barkach członków rządu zatrzymu
je się na chwilę. Za rodziną Marszałka 
postępuje z pochyloną głową P. Prezy
dent Rzeczypospolitej, a za nim idą de
legaci państw zagranicznych poprzedza
ni przez trzech sędziwych marszałków 
armij francuskiej, angielskiej i rumuń
skiej. Potem idą ministrowie i genera
łowie, wśród których widać bardzo liczne 
mundury delegatów armij zagranicznych. 
Przybyłe z różnych stron świata delega
cje składają hołd Wielkiemu Wodzowi i 
Wielkiemu Człowiekowi, który czynami 
swemi i swą ofiarną pracą dla Narodu 

.i Ojczyzny świat zadziwił.
Na zamarły w ciszy i skupieniu plac 

przedkatedralny

wysoko nad głowami wypłynęła trumna 
z narodowemi relikwjami.
Zadudniły głośno na bruku koła ciężkiej 
lawety armatniej. Członkowie rządu scho
dzą wolno ku lawecie. Złożono trumnę 
na przybraną w zieleń lawetę i przy
twierdzono ją pasami.

Tragiczna Wdowa wspierana przez ge
neralnego inspektora sił zbrojnych gen. 
Rydza Śmigłego i inspektora armji gen. 
Sosnkowskiego nie odstępuje od trumny.

Fronton katedry spowił kir. Z wieżyc 
bocznych spływają szerokie długie flagi 
o barwach narodowych, przepasane żało
bą. U wylotu ul. Świętojańskiej skamie
niałe bez ruchu szpalery oficerskie. W 
uliczkach bocznych bieleją komże ducho
wieństwa.

Przed lawetą ustawili się arcybiskupi, 
biskupi i prałaci.

Trumnę przykryto sztandarem narodo
wym.

W stronę placu zamkowego pomiędzy 
domami rozpięto arkady żałobne. We
Wszystkich oknach morze głów. Domy 
spowite kirem. Wzdłuż ścian zwieszają 
się szerokie żałobne flagi, na których 
w otoczeniu kwiatów widnieją portrety 
Marszałka Piłsudskiego. Widać także w 
oknach płonące świece żałobne.

Nad całą okolicą katedry i Zamku pa
nuje

GROBOWA CISZA.

Jeszcze na trumnę położono maciejówkę 
z orłem legjonowym, szablę i buławę mar
szałkowską.

Pani Marszałkowa otulona w czerń jest 
u kresu sił. Podpierają J ą  generałowie. 
Stoi tuż za lawetą. Za nią kilku oficerów 
i najbliższa rodzina, a wśród niej płaczą
ce sieroty.

Po chwili

LAW ETA RUSZA,

za nią postępuje rodzina, a dalej P. 
Prezydent Rzeczypospolitej, grupa dele- 
gacyj szefów obcych państw, Rząd i do
stojnicy cywilni, za nimi zajmują m iej
sca oficerowie sztabowi, którzy dotych
czas znajdowali się na placu przed kate
drą. Dalej idzie korpus dyplomatyczny.

Laweta już skręciła z ul. Świętojań
skiej na Plac Zamkowy a z katedry wy
chodzą dalsze grupy.

Idą przedstawiciele duchowieństwa e- 
wangelickiego, prawosławnego, mahome- 
tańskiego  ̂ Zgrupowani przed katedrą 
przedstawiciele wyznań niechrześcijań
skich przyłączają się do konduktu. 
s Za nimi postępują odziani w czerń dal

si uczestnicy konduktu.

N A PLACU ZBAWICIELA
Niebo nad Warszawą pokryte jest de- 

szczowemi chmurami. Ze wszystkich do
mów zwisają chorągwie żałobne, w 
oknach palą się świece, na ulicach la tar
nie. Kondukt wkracza w ulicę 3-go Sier
pnia. Tłum ucisza się. U wylotu ulicy 
¿widać gęsty zieleń, to delegacje wojska.

Pochód rusza. Prowadzi go generał dy
wizji Orlicz-Dreszer, przepasany czarną 
szarfą. Trzeba dodać, że wszyscy wodzo
wie prowadzący kondukt mają te same 
Szarfy.

Idzie orkiestra 30-go p. p., bębny są 
okryte kirem żałoby.

Następnie dowódca 1-ej dywizji pie
choty, dalej wszyscy dowódcy pułków.
¡Poczem

POCZTY SZTANDAROW E  
DYWIZYJ, LEG JONÓW, 
W OJSKA.

¡W wielkiem skupieniu w pełnym ryn
sztunku we wspaniałej postawie ciągnie 
ten długi sznur naszych żołnierzy. Wi

dzimy skolei 9-tą dywizję, 14-ty pułk z
Poznania, jeden z najlepszych odznaczo
nych Krzyżem V irtuti Militari, 19-tą dy
wizję piechoty z Wilna. W barwnych 
mundurach kroczy

KOMPANJA RUMUŃSKA, 16-GO 
PUŁKU SZEFOSTWA 
MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO.

Dalej 2-ga dywizja piechoty.

REPREZENTOW ANE SĄ 
W SZYSTKIE MIASTA  
RZECZYPOSPOLITEJ,

Stołpce, Zamość, Toruń, Lwów, Kraków, 
Częstochowa, Modlin, Łódź, Stanisławów, 
Tarnopol, Równe.

Wszystkie balkony przybrane są czar- 
nemi chorągwiami.

(Do chw ili oddania
num eru do druku).

Wyrazy współczucia 
Ign. Paderewskiego.

(1) Ignacy Paderewski wysłał z Riond 
Bosson w Szwajcarji depeszę do Prezy
denta Rzplitej:

„Pragnąłbym szczerze przybyć do 
Krakowa dla oddania ostatniej po
sługi Temu, co przed laty w zaraniu 
naszego niepodległego bytu powołał 
mnie do pracy nad rozbudową Oj
czyzny. Pragnąłem uchylić czoła 
przed trumną Wielkiego Człowieka, 
wielkiego chwałą, zasługą i cierpie
niem.

Gdy jednak los tak zrządził, że te
go pragnienia spełnić nie mogę, prze
to śmiem Pana Prezydenta prosić o 
łaskawe przyjęcie zapewnienia, że w 
tych dniach smutku, jak ongi w go
dzinach wesela, calem sercem łączę

się z Narodem i boleję nad jego ża
łobą. Paderewski“.

Do Pani Marszałkowej Piłsudskiej
przesłał Paderewski następującą depeszę 
kondolencyjną:

„Aczkolwiek nieznany, śmiem pro
sić Czcigodną Panią o przyjęcie wy
razów najgłębszego współczucia i u- 
bolewania z powodu poniesionej stra
ty, która tak boleśnie Naród nasz do
tknęła. Paderewski.“

Należy dodać, że Paderewski pierwszy 
zaraz po otrzymaniu wieści o zgonie ś. p. 
Marszałka Piłsudskiego złożył swój pod
pis w księdze kondolencyjnej delegacji 
R. P. przy Lidze Narodów w Genewie.

MANIFESTACJA ŻAŁOBNA
KRAKOWSKICH ROBOTNIKÓW

Z. Z. Z. reprezentujący kilkutysięczną 
rzeszę robotników m. Krakowa oddał cześć 
i hołd zasługom ś. p. Marszałka Józefa Pił
sudskiego w dniu wczorajszym 16 maja o 
godzinie 19-tej na uroczystem zgromadze
niu pełnych zarządów wszystkich oddzia
łów związków zawodowych.

Po odczytaniu orędzia Pana Prezydenta 
Rzeczypospolitej polskiej, którego zebrani 
wysłuchali stojąc, zarządzono 3-minutowe 
milczenie. Prócz tego odczytano odezwę 
Centralnego Wydziału Z. Z. Z. „Do ludu

pracującego Polski“ i w myśl poleceń okól
nika Centralnego Wydziału Z. Z. Z. uchwa
lono na terenie Krakowa wśród klasy pra
cującej 6-ciotygodniową żałobę, odwołano 
wszelkie imprezy zabawowe, uchwalono, by 
członkowie zarządów nałożyli opaski żało
bne, postanowiono nakryć sztandary kre
pą żałobną, oraz w dniu dzisiejszym zarzą
dzić na terenie wszystkich fabryk 5-cio mi
nutowe milczenie oraz przerwać pracę ną 
czas uroczystego nabożeństwa w warszaw
skiej katedrze.

ZW. PODOFICERÓW REZERWY
Z a rzą d  O g ó ln e g o  Z w ią zk u  P o d o f ic e r ó w  R e z e r w y  

w  K r a k o w ie  n a  u r o e z y s te m  n a d z w y c z a jn e m  p o s ie 
d z e n iu  w  d n iu  15 m a ja  1935 r. p o  o d c z y ta n iu  o rę d z ia  
P a n a  P r e z y d e n ta  R z e c z y p o s p o li t e j  P o ls k ie j  u c h w a l i ł  
w y s ła ć  do Z a rz ą d u  G łó w n e g o  O g ó ln e g o  Z w ią zk u  P o d 
o f ic e r ó w  R e z e r w y  w  W a r s z a w ie  c e le m  d o r ę c z e n ia  
P a n i M a r sz a łk o w e j  d e p e s z y  tr e ś c i  n a s tę p u ją c e j :  

„ Ł ą c z ą c  s ie  z c a łe m  s p o łe c z e ń s tw e m  w  n ie z m ie r 
n y m  b ó lu  ja k i  d o tk n ą ł P o lsk ę  z p o w o d u  z g o n u  W o 
d za  N a r o d u  i  B u d o w n ic z e g o  P a ń s w ta , w  im ie n iu  p o d 
o f ic e r ó w  r e z e r w y  o k r ę g u  k r a k o w s k ie g o  O. Z. P . R . 
s k ła d a m y  n a  T w o je  r e c e  K o le g o  P r e z e s ie  w y r a z y  n a j 
g łę b s z e g o  w s p ó łc z u c ia  d la  P a n i M a r sz a łk o w e j oraz  
z a p e w n ie n ia , że  w ie r n i  w sz e lk im  id e o m  u k o c h a n e g o  
M a r sz a łk a  — s to im y  k a r n ie  p r z y  o so b ie  P a n a  P r e 
z y d e n ta  R z e c z y p o s p o li t e j  P o ls k ie j  — p o d  r o z k a z a m i  
P a n a  P r e z e s a  R a d y  M in is tr ó w  P łk . W a le r e g o  S ła w k a  
i G e n e r a ln e g o  I n s p e k to r a  S i ł  Z b r o jn y c h  G en . d y w .  
E d w a r d a  R y d z a -Ś m ig łe g o  —  ś lu b u ją c  r ó w n o c z e ś n ie  1

p r a c o w a ć  n a d a l  k u  c h w a le  O jc z y z n y , a b y  s t a ć  s i$  
g o d n y m i tr u d ó w  i  w a lk  J e j  n a j le p s z e g o  S y n a -  
W s k r z e s ic ie la “ .

N a s tę p n ie  u c h w a lo n o :  N a  z n a k  ż a ło b y  P r e z y d ju n t  
Z a rzą d u  Z w ią z k u  O kr. za r z ą d z a :  1) z a m k n ie c ie  lo k a l i  
i ś w ie t l i c  k lu b o w y c h  i  z w ią z k o w y c h  n a  p r z e c ią g  6 -c iu  
t y g o d n i ,  2) o d w o ła n ie  w s z e lk ic h  im p r e z  z w ią z k o w y c h  
i u r o c z y s to ś c i  o r g a n iz a c y j n y c h  —  j e ś l i  t a k ie  z o s t a ły  
z a p o w ie d z ia n e  — do 30. V I .  b r . 3) ż a ło b n e  p r z y b r a n ie  
lo k a li  z w ią z k o w y c h  i  p o r tr e tó w  P a n a  M a r sz a łk a  J ó 
z e fa  P i łs u d s k ie g o , 4) n a ło ż e n ie  o p a se k  ż a ło b n y c h  
p rzez  w s z y s tk ic h  c z ło n k ó w  i  z a k r y c ie  k ir e m  od zn ajs  
z w ią z k o w y c h .

W y ja ś n ia m y :  1) L o k a l c z y n n y  j e s t  t y lk o  d la  s e k r e 
ta r ia tu  i  c z y te ln i ,  2) g r y  w s z e lk ie  z a k a z a n e , 3) z a 
j ę c ia  n a d a l  o d b y w a ć  s ię  b ę d ą  b ez  p r z e r w y  (o d czy ty *  
s tr z e ln ic a ) ,  4) w z y w a m , b y  w  ż y c iu  p r y w a tn e m  K o 
le d z y  p o w s tr z y m a li  s ię  od  w s z e lk ic h  r o z r y w e k , p rzy *  
j ę ć  i  z a b a w .

Nabożeństwo żałobne w Podgórzu
Staraniem oddziału Ligi Morskiej i Ko

lon jalnej w Krakowie na Podgórzu odby
ło się w dniu 16 maja 1935 r. o godzinie 9-ej 
rano uroczyste nabożeństwo w kościele pa
ra fjalnym dla dzielnicy Podgórze za spo
kój duszy I. Marszalka Polski Józefa Pił
sudskiego.

W nabożeństwie, które celebrował ks. 
prałat dr. Józef Niemczyński w asyście 
obu księży wikarjuszy, wzięli udział repre
zentanci władz mających siedzibę w dziel
nicy Podgórze, a to sądu, urzędu skarbo
wego, Policji Państwowej, gimnazjum 
miejscowe, szkoły powszechne ze sztanda
rami oraz organizacje społeczne, jak repre
zentanci Bezpartyjnego Bloku Współpra
cy z Rządem, Związku Legionistów, Soko
ła, Związku Strzeleckiego, cechów i t. p.

Wszystkie organizacje wystąpiły ze
sztandarami okrytymi kirem, którymi
wieńcem otoczyły katafalk żałobnie przy
brany i rzęsiście oświetlony. Uroczystości 
żałobne zgromadziły tysiączną publiczność

w kościele parafialnym i w uroczystym a 
żałobnym nastroju oddano cześć Zmarłe
mu Wodzowi Narodu.
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE 
W KOŚCIELE ŚW . FLORJANA.

Staraniem Dyrekcji Okr. Kolei Państw* 
w Krakowie w dniu dzisiejszym w koście
le św. Florjana odbyło się uroczyste nabo
żeństwo za spokój duszy ś. p. Marszałka 
Józefa Piłsudskiego.

Nabożeństwo żałobne celebrował ks. Hal- 
la, a wzięli w niem udział wszyscy urzęd
nicy Dyrekcji Kolei, urzędnicy stacyjni 
i funkcjonariusze kolejowi wolni od zajęć. 
Na nabożeństwie tern zauważyliśmy wice
wojewodę Walickiego, prezesa Kolei inż* 
Wołkanowskiego, delegata Sztabu Głów
nego płk. Rudowieza i innych. W czasie 
nabożeństwa pienia żałobne wykonał chór 
kolejowy, a utwory muzyczne orkiestra 
symfoniczna.

Radio niemieckie ku czci 
Marszałka Piłsudskiego.

We czwartek wieczorem Radjo niemieckie 
„Deutschlandsebder“ nadawało na wszyst
kie stacje niemieckie wzruszającą audycję 
ku czci Marsz. Piłsudskiego.

Transmisja rozpoczęła się od odegrania 
marsza żałobnego, poczem odbyła się audy
cja, prowadzona przez dwóch speakerów, 
a obrazująca w skrócie całą działalność śp. 
Marszałka od urodzenia, przez walki nie
podległościowe w Rosji, więzienie i wygna
nie na Syberii, dalej przez wojnę światową, 
więzienie w Magdeburgu i wreszcie powrót 
do Warszawy, wojnę bolszewicką i rok 1926.

W całości transmisji uderzało wielkie 
uczueie, z jakiem omawiano czyny śp. Mar
szałka. Z wielką lojalnością podkreślono, 
że walczył przeciw Niemcom, że za to był 
więziony w Magdeburgu i t. d. Najbardziej 
wzruszającą była część ostatnia transmisji, 
w której przy wtórze bębnów wspomniano 
najważniejsze czyny ś. p. Marszałka. Punk
tem kulminacyjnym było ostatnie wezwa

nie: Ku czci Marszałka Piłsudskiego —* 
niech uderzą w bębny — gdzie jest teraz 
Marszałek Piłsudski? — W sercach swoje
go narodu!

Zakończyło tę piękną i tak wzruszającą 
transmisję odegranie marsza żałobnego, po
czem Radjo niemieckie zarządziło trzymi- 
nutową przerwę ku czci Zmarłego Mar
szałka.
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Przedstawiciele państw obcych
na pogrzebie w Warszawie i Krakowie.

WARSZAWA, 17 maja. (i. g.) W ciągu 
Całego dnia czwartkowego, a zwłaszcza po
ciągami wieczornemi zjeżdżały do War
szawy delegacje obcych państw na pogrzeb 
ś. p. Marszałka Piłsudskiego.
SPECJALNA MISJA FRANCUSKA
przybyła częściowo z Paryża o godz. 19.55, 
częściowo z Moskwy w godzinę później. Na 
czele misji stoją: minister spraw zagranicz
nych Laval i marszałek Petain, reprezen
tujący prezydenta republiki, rząd i armję 
francuską. Pozatem w skład misji wchodzą: 
ambasador Leger, sekretarz gen. francu
skiego M. S. Z. gen. Colson, szef sztabu ar- 
mji gen. Faury, dowódca 3 dyw\ piech. b. 
attache wojsk, w Warszawie gen. Pu jon, 
przewodniczący wyższej rady wojennej ar
mji napowietrznej, jako delegat wojsk lot
niczych, admirał Decoux, jako reprezentant 
marynarki wojennej, majorzy sztabu ge
neralnego Malraison i Monjan, dyr. gab. 
min. spr. zagr. Rochat i referent spraw pol
skich w M. S. Z. p. de Seguin w randze se
kretarza ambasady.

CZECHOSŁOWACJĘ
reprezentować ma minister wojny gen. 
Bradacz. Na czele licznej delegacji wojsko
wej, do której wchodzą generalny inspek
tor armji gen.Syrovy, szef lotnictwa gen. 
Fajfer, zastępca szefa sztabu generalnego 
gen. Neuman i gen. Humola i pięejn ofi
cerów.

ARMJĘ ESTOŃSKĄ
reprezentuje minister wojny gen. Lille, 
szef sztabu gen. Reek, gen. Roska, płk. 
Maasing i szef protokółu dyplomatyczne
go Molder.
DELEGACJA BUŁGARSKA
ma na czele ministra oświaty Radewa, I 
który niedawno bawił w Polsce, a któremu I 
towarzyszą płk. Najdenow i mjr. Popow. I

ŁOTWA
przysłała szefa sztabu gen. Hartmanisa, 
któremu towarzyszą płk. Schoenfeld i kpt. 
Ronis.
REPREZENTACJA SZWECJI.

Na pogrzebie Marsz. Piłsudskiego Szwaj
carię reprezentować będzie w charakterze 
przedstawiciela rządu szwajcarskiego nad
zwyczajny delegat poseł szwajcarski w 
Berlinie Dinischert.
REPREZENTACJA JAPONJI.

Agencja Rengo donosi: Minister spraw 
zagranicznych Hirota kablogramem pole
cił posłowi Japonji w Warszawie Nobibu- 
mi Ito, aby reprezentował na pogrzebie 
Marsz. Piłsudskiego w dniu 17 b. m. rząd 
w charakterze specjalnego delegata rządu 
japońskiego.

Udział Polonji zagranicznej 
w pogrzebie.

Udział w pogrzebie Polaków z zagrani
cy zapowiada się bardzo licznie. Cały Dom 
wycieczkowy został przeznaczony na po
mieszczenie przedstawicieli Polonji zagra
nicznej. Tam też mieści się biuro informa
cyjne Światowego Zw. Polaków zagr., zra- 
mienia którego przybył do Krakowa p. 
Stryjewski. Wszystkie przybywające w 
dniu dzisiejszym grupy zagraniczne po
winny kierować się Domu Wycieczkowego.

W dniu pogrzebu zbiórka pod Domem 
Wycieczkowym o godz. 5.45 rano, wymarsz
0 godz. 6.15 do wylotu ul. Lubicz. Całą gru
pę Polaków z zagranicy prowadzi Wł. 
Zacharjasiewicz.

15 delegatów Polonji zagranicznej uda się 
na dworzec.

Komitet opiekujący się rodakami z za< 
granicy apeluje do Krakowian, by zechcie
li roztoczyć jakuajdalej idącą opiekę nad 
grupami Polonji zagranicznej. Podkreślić 
należy wydatną pomoc harcerstwa i mło
dzieży akademickiej, która zajęła się po
mocą przy organizowaniu przyjęcia Po
lonji zagranicznej.

Do Krakowa przybywają reprezentanci 
Polonji: w Australji, Stanach Zjednoczo
nych, Kanadzie, Mandżurji, Brazylji, Fran
cji, Niemiec, Czechosłowacji, Holandji, 
Belgji, Danji, Estonji, Łotwy, Rumunji
1 t. d.AMBASADOREM NADZWYCZAJNYM OJCA ŚW.

REPREZENTANT STANÓW 
ZJEDNOCZONYCH. NUNCJUSZ APOSTOLSKI MARMAGGI

Z powodu nieobecności w Warszawie am
basadora amerykańskiego Cudahy, prezy
dent Stanów Zjednoczonych Roosevelt po
lecił ambasadorow i W Moskwie p. Bullito- 
wi reprezentowanie go na pogrzebie Mar
szałka Piłsudskiego w charakterze amba
sadora nadzwyczajnego Stanów Zjednoczo
nych. Ambasador Bullit przyleciał z Mo
skwy samolotem.
RZĄD NIEMIECKI
będzie reprezentowany przez premjera pru
skiego gen. Goeringa w towarzystwie dwóch 
adjutantów oraz gen. piech Bock jako re
prezentant Reichswehry i kontradmiraŁa 
Witzela, jako reprezentanta marynarki i 
gen. Wawera jako reprezentanta lotnictwa 
wojskowego.
W IMIENIU LIGI NARODÓW
przybył zastępca szefa sekretarza general
nego p. Ascarate i dyr. sekcji Ludwik 
Raychman.
BELUJĘ REPREZENTUJE

WARSZAWA, 17-go maja. Ojciec świę
ty powierzył nuncjuszowi apostolskie
mu, Jego Ekscelencji arcybiskupowi Mar- 
maggi specjalną misję, mianując go swym

KRAKÓW SPOWITY KIREM ŻAŁOBNYM
W mieście wre gorączkowa praca około 

dekoracji trasy, którą poruszać się będzie 
żałobny pochód niosący śmiertelne szczątki 
Wodza Narodu na Wawel. Pracują bez 
przerwy brukarze około naprawiania jezd
ni, pracują oddziały brygady fortecznej o- 
koło ustawiania masztów z flagami żałobne- 
mi. Pracują robotnicy zakładu czyszczenia 
miasta, elektrowni, gazowni, budownictwa 
miejskiego itd.

kowie, Związku Polskiej Młodzieży Demo
kratycznej, Ligi Związku Zbliżenia Mię
dzynarodowego.

* *  *

Przez całą noc pracowano wzdłuż trasy, 
którą przejdzie kondukt żałobny. Wzdłuż 
całej ulicy Basztowej i Dunajewskiego wy
rosły maszty, z których powiewają czarne 
chorągwie. Na ulicach tworzą się już gru

py ludzi, które w milczeniu przyglądają 
się pracy nad przygotowaniem ostatniej 
drogi Marszałka Piłsudskiego. Ruch ną 
dworcu olbrzymi.

Dziś o 11-tej w południe przybyła do Kra
kowa grupa uczestników „Kursu wiedzy o 
Polsce“ z Warszawy, w skład której wcho
dzą przedstawiciele Polonji amerykańskiej, 
australskiej, Dalekiego Wschodu i wszyst
kich państw Europy, 

DW A SIUDA K W A T E R U N K O W E
adjutant króla gen. Termonia, któremu to
warzyszy mjr. de Schryver.
ROSJA SOWIECKA
nie przysłała specjalnej delegacji. Repre
zentować ją będzie ambasador Dawtian, ja
ko upoważniony przez centralny komitet
Wykonawczy Sowietów w charakterze am
basadora nadzwyczajnego i gen. Siemio
nów, stały attache wojskowy w Warsza
wie, jako przedstawiciel armji sowieckiej.
WŁOCHY REPREZENTUJĄ
gen. Grazioli, płk. Giorgio, kpt. dęli Alzo.
Przybędą oni wprost do Krakowa.
WIELKĄ BRYTANJĘ
reprezentuje marszałek polny lord of Ca
van jako ambasador nadzwyczajny i oso
bisty przedstawiciel króla Jerzego V, adju
tant króla płk. Don, komandor marynarki, 
attache wojskowy Anglji »akredytowany w 
Berlinie i w Warszawie Muirhead-Goold, 
praż adjutant lorda Cavana.

Bardzo liczna jest
DELEGACJA JUGOSŁOWIAŃSKA
W osobach prezesa senatu Miosława Pioja, 
senatorów Ivkovicza, Nemeca i Popovica, 
praż posłów Dmitrevicza, Kovacza, Soki- 
cza i Stefanovicza. Armję jugosłowiańską 
reprezentują generał Aracica i płk. Muria.
DELEGACJĘ WĘGIERSKĄ
Stanowią gen. Nanassi Megay, reprezentu
jący regenta oraz gen. Listeneckerty, płk. 
Koloman-Ternegg, dowódca dywizjonu ar- 
tylerji konnej im. gen. Bema, kapitanowie 
Ostoviz i Tibor Berg.

 AUSTRJI
przybyli gen. Haselmayer i płk. Peyer.

KOMPANJA W OJSKA  
RUMUŃSKIEGO.

Bardzo liczną delegację przysłała Rumu- 
ńja. W skład jej wchodzi: marszałek Fre
zan, minister wojny gen. Angelescu, do w. 
korpusu gen. Dimitrescu, dow. 16. p. p. im. 
Marszałka Piłsudskiego płk. Kainzl oraz 
z tegoż pułku płk. Piłat. Jednocześnie przy
była kompanja reprezentacyjna ze sztan
darem 16 pułku piechoty, której Szefem 
był Marszałek Piłsudski, pod dowództwem 
kapitana i dwóch poruczników. Delegacja 
przybyła do Warszawy pociągiem lwow
skim o godz. 22.

Samolotem przybyli
DELEGACI ARMJI FINLANDZKIEJ:
gen. Oesch, szef sztabu generalnego i płk. 
Maimy. Do delegacji tej przyłączy się ba
wiący w Warszawie minister spraw zagr. 
Pinlandji Hackzcll, jako reprezentant rzą- 
idu fińskiego.

NA DWORCU KOLEJOWYM.
Przedewszystkiem główny wysiłek deko

racyjny przypadł na dworzec i plac przed 
dworcem. Tutaj wedle planów art. malarza 
Antoniego Wasilewskiego zarówno na pe
ronie jak i u wejścia na dworzec zachodni, 
robotnicy kolejowi wznoszą
ŻAŁOBNE BRAMY OBITE KIREM.

Trasa pochodu zaczyna się od IV pero
nu, gdzie na wysokości głównego dojścia 
z dworca zachodniego zatrzyma się laweta 
z trumną. W miejscu, gdzie stanie wagon, 
zbudowaną została brama żałobna, do któ 
rej dojście jest ograniczone stopniowo opa- 
dającem obramowaniem. Pod dachem pero
nowym w miejscu, gdzie przystanie plat
forma z lawetą, zwiesza się strop z czar
nych flag żałobnych. Droga od peronu do 
głównego wyjścia będzie wyścielona czer
wonym dywanem.

Wejście na plac przed dworcem zachód 
nim zamknie poważna brama obita kirem, 
na której wieżach umieszczono srebrne or
ły. Od tego punktu wzdłuż całej trasy wy
rósł las masztów z czarnemi flagami. Cią
gnie się ten las ul. Basztowej, Dunajew
skiego, Szczepańskiej, Rynkiem, Wiślną, 
Straszewskiego aż do stóp Wawelu.

ULICE MIASTA.
Domy stojące wzdłuż trasy pogrzebowej 

mają dekorację żałobną. W wielu punktach 
poza flagami zwisającemi z dachów aż do 
wysokości 7 do 8 metrów ponad ziemię, 
urządzono na domach przepiękne transpa
renty żałobne z p ortretami Marszałka 
względnie z jego popiersiami. Na niektó 
rych domach obok czerni i barw narodo
wych widnieją barwy orderu „Virtuti Mi
litari“. W większości okien widać już na
lepki iluminacyjne, a w niektórych
OD WCZORAJ ŚWIECĄ SIĘ 
BEZ PRZERWY ŚWIATŁA.
Przepięknie wyglądają witryny niektórych 
sklepów. Zaznaczyć należy, że kupiectwo 
polskie w większości wywiązało się należy
cie z dekorowania swych sklepów. Poważ
nie bardzo wygląda ulica Florjańska, gdzie 
do tej pory niemal wszystkie sklepy mają 
dekoracje żałobne w witrynach.

PRZED GMACHEM U. J.

Przy głównem wejściu do gmachu uni
wersyteckiego ustawiono na podwyższeniu 
popiersie Marszałka Piłsudskiego wśród 
dekoracji kwiatowej. Wartę zaciągnęli 
członkowie akademickich organizacyj P. 
W., oraz związków ideowych, pełniąc służ
bę pod bronią. Wśród młodzieży akademic
kiej panuje wielkie przygnębienie. Niemal 
wszyscy akademicy noszą żałobę.

Wczoraj odbyły się posiedzenia żałobne 
szeregu organizacyj, jak Zarządu Woje
wódzkiego Oddziału Harcerskiego w Kra-

Komitet obywatelski pogrzebu Marszał
ka Józefa Piłsudskiego zawiadamia, że zor
ganizowane są dwa biura informacyjne 
kwaterunkow e: jedno przy ul. Lubicz Nr. 2 
(Pałac Wołodkiewiczów7, teł. 137-16), drugie 
w Rynku Podgórskim 1 (gmach dawnego 
magistratu, teł. 176-65).

Komitet zwraca się z apelem do właści
cieli domów, ażeby nakazali dozorcom do
puszczanie do ustępów.

Komitet zawiadamia, że dotychczas zgło
szono tylko 5000 kwater. Wobec olbrzymie
go napływu przyjezdnych Komitet zwraca

W dniu 18 maja 1935 r. publiczność, bio
rąca udział w uroczystościach żałobnych 
w związku z pogrzebem ś. p. Marszałka 
Piłsudskiego,
WINNA DOJŚĆ NA SWOJE MIEJSCA 
DO GODZ. 6 RANO.

Dostęp na plac przed dworcem kolejo
wym mają tylko przedstawiciele władz na 
podstawie ustalonego wstępu. Dostęp ten 
odbywa się tylko do godz. 7 rano. Karty 
wstępu na Plac Kolejowy będą doręczone 
w dniu 17 maja b. r.

Delegacje stowarzyszeń, które mają 
wziąć udział w kondukcie pogrzebowym, 
winny zgłosić się w siedzibach swoich or
ganizacyj do godz. 6 rano. skąd udadzą się 
w pochodzie na miejsca zbiórki.

Stowarzyszenia, które nie biorą udziału 
jako delegacje w kondukcie, zorganizują 
się i wkroczą na miejsca wyznaczone na 
trasie pogrzebowej.

Publiczność przyjeżdżająca na dworzec 
kolejowy będzie doprowadzana przez prze
wodników sekcji porządkowej na wyzna
czone place a następnie do miejsc wyzna
czonych na trasie pogrzebowej.

(ef) W związku ze spodziewanym maso
wym napływem ludzi na Sowiniec w Le- 
sie Wolskim, zarząd lasu wyznaczył biało- 
czerwoną farbą na drzewach względnie 
słupach telefonicznych dwie trasy do So- 
wińca, gdzie sypie się kopiec Marszałka 
Józefa Piłsudskiego.

Jedna trasa dla pieszych prowadzi od 
końcowej stacji autobusów od strony Wo
li JuStowskiej przez Panieńskie Skały na 
Sowiniec, druga zaś dla pojazdów prowa
dzi od szkoły na Woli Justowskiej drogą 
w lewo przez Las Wolski na Sowiniec.

się z apelem <S dalsze zgłaszanie kwater. 
Zgłoszenia przyjmuje się w Pałacu Wielo
polskich (Zarząd Miejski) I p. w sali Dietla 
tel. 169-09 albo 119-13.

Komitet zwraca się z apelem do mieszkań
ców Krakowa, a w szczególności do obywa
teli mieszkających przy ulicach stanowią
cych trasę pogrzebu, ażeby okna dekoro
wali specjalnemi nalepkami, które są do 
nabycia w Radzie Grodzkiej BBWR, (Ry
nek Gł. 45 II p.) i po kioskach inwalidzkich 
w cenie po 20 gr. Dochód ze sprzedaży tych 
nalepek przeznaczony jest na budow ę kop
ca Marszałka Piłsudskiego.

Publiczność niezorganizowana w stowa
rzyszenia i organizacje dochodzi przez ul. 
Szewską do Rynku i zajmuje miejsca wy« 
znaczone przez straż porządkową do godz. 
7.30 rano.
BALKONY I OKNA NA TRASIE 
KONDUKTU POGRZEBOWEGO
mogą być zajęte przez publiczność w ciem
nych ubraniach. Okna otwierające się na 
wewnątrz mogą być otwarte, natomiast 
okna otwierające się na zewnątrz winne 
mieć wyjęte rama ze względu na bezpie
czeństwo. Nie wolno publiczności rzucać 
kwiatów z balkonów i okien w czasie prze
chodzenia konduktu pogrzebowego. Z okien, 
w których znajduje się publiczność, nale
ży wszelkie przedmioty ruchome usunąć 
dla bezpieczeństwa publiczności stojącej 
na dole.

Komitet zwraca się do publiczności, aby 
zastosowała się bezwzględnie do zleceń po
licji i służby porządkowej.

Organizacje i stowarzyszenia biorące 
udział w pochodzie maszerują bez transpa
rentów.

Celem lepszego zorientowania przyby
łych sprzedawane będą przy autobusach 
i w Lesie Wolskim planiki Lasu Wolskie
go z wyszczególnionymi trasami w cenie 
20 groszy za sztukę.

Do 6-tej rano swobodny ruch na ulicach.

DWIE TRASY N A  SOWINIEC

przedstawicielem w randze ambasadora 
nadzwyczajnego na pogrzeb Marszałka Pił
sudskiego.



D Z IE Ń  I NOC PRZEZ TRZY D N I  
OTWARTE WSZYSTKIE SKLEPY

W piątek, w sobotę i niedzielę w związku z olbrzymim zjazdem 
do Krakowa na uroczystości żałobne pogrzebu śp. Marszałka 
Józefa Piłsudskiego, wszystkie sklepy w naszem mieście, zaró
wno spożywcze, jak i galanteryjne, drogerje, apteki, otwarte bę
dą przez cały dzień i całą noc bez przerwy.

Jedynie w sobotę przedpołudniem w czasie pogrzebu zam
knięte będą wszystkie na trasie, którą postępować będzie kon
dukt pogrzebowy.

P o c i ą g i  p o p u l a r n e  d o  K r a k o w a
WARSZAWA, 17 maja (k). Dyrek

cja okręgowa P. K. P. Waszawa podaje 
do wiadomości, że w piątek dnia 17 ma
ja  nie będzie w możności uruchomienia 
większej ilości pociągów dodatkowych 
do Krakowa ponad wyznaczone już i 
przydzielone poszczególnym delega
cjom.

W najbliższym czasie natomiast dla 
'tych, którzy będą chcieli oddać hołd 
zwłokom Marszałka Piłsudskiego, uru
chomione zostaną pociągi popularne o

wydatnych zniżkach kolejowych na 
przejazd do Krakowa. Równocześnie 
dyrekcja zawiadamia, że w związku z 
uruchomieniem dnia 17 maja r. b. zna
cznej ilości pociągów nadzwyczajnych 
do Krakowa, ruch pociągów stałych w 
tym dniu może być ze względów tech
nicznych ograniczony. Ponadto dla od
ciążenia dworca Warszawa-Główna 
niektóre pociągi dolekobieżne w miarę 
potrzeby kierowane są od strony Skier
niewic i Łowicza na dworzec gdański.

Rozkład pociągów nadzwyczajnych
w dniu 17 mala b. r.

godz. dworzec dla kogo przez przyb. do
Odjazd w .Warszawie Krakowa

17.35 główny •¡. r Radom 23.46
17.50 gdański organ, warszawskie Częstochowę 1.53
18.00 główny rząd Radom 23.26
18.30 gdański poczty cywilne Częstochowę 2.33
18.48 pociąg pancerny Radom 7.25
18.50 gdański oddziały DOK. Kraków Częstochowę 7.53
19.10 gdański legjoniści z Torunia Częstochowę 3.13
19.30 Okęcie POCIĄG ŻAŁOBNY Radom 8.00
19.40 ‘główny legjoniści z Warszawy Częstochowę 3.33
19.50 główny Federacja Fidac Częstochowę 3.53
20.05 zachód. poczty kawalerji Radom 5.23
20.10 Bema poczty artylerji Częstochowę 4.13
20.20 gdański poczty piechoty Częstochowę 4.33
21.00 gdański warszawski korp. ofic. Częstochowę 5.13
21.05 główny K. P. W. i prasa krajowa Radom 5.23
21.20 gdański generalicja (skład sanit.). Częstochowa 5.33
22.00 główny Sejm, Senat, prasa zagr. 5.53
22.20 główny dyplomacja 2 Częstochowę 6.13
22.40 główny dyplomacja 1 Częstochowę 6.33

Do uczestników  uroczystości pogrzebowych
Wzywa się wszystkich mieszkańców Krakowa, oraz pozakrakowskich u- 

czestników pogrzebu, ażeby w toku uroczystości i pochodu żałobnego, zacho
wali wzorową karność i porządek! Wszyscy bez sprzeciwu winni stosować się 
natychmiast do poleceń powołanych organów Policji Państwowej i straży po
rządkowych. Należy unikać tłoku i zbiegowisk! Zachowajcie wszyscy odpowie
dnią właściwej chwili powagę i skupienie! Okażcie obywatelską karność i dy
scyplinę!

DR MIECZYSŁAW KAPLICKI 
Prezydent miasta Krakowa.

Szyldy Jaskrawe sklepów 
musza być okryte krepa.

Wedle zarządzenia wszyscy kupcy ma
ją okryć krepą szyldy o jaskrawych, zło
tych literach.

Zarządzenie niniejsze ma być bezwzglę
dnie wykonane i to w najbliższych godzi
nach, aby jaskrawością nie psuć efektu, 
mającej w calem mieście charakter jedno
lity czarnej żałobnej szaty.

LATARNIE SAMOCHODÓW  
W KREPIE.

Komitet uroczystości pogrzebowych wzy 
wa wszystkich automobilistów i dorożka
rzy, aby na dzień żałoby latarnie swoich 
samochodów okryli krepą, począwszy od 
piątkowego popołudnia i przez cały dzieii 
w sobotą jeździli z zapalonemi światłami 
odpowiednio przytłumionemi krepą.

Nie obciążać balkonów.
Zarząd miejski raz jeszcze przestrze

ga mieszkańców przed ewentualnemi 
katastrofami budowlanemi, które mo
głyby się wydarzyć wskutek zbytniego 
przeciążenia balkonów publicznością. 
v Należy zachować szczególną rozwagę

przy rozmieszczaniu się na balkonach, 
gdyż katastrofa w postaci zerwania się 
walkonu w tragiczny sposób, mogłaby 
zakłócić nastrój uroczystości pogrzebo
wych.

TELEFONY KOMITETU UROCZYSTOŚCI
Wobec licznych zapytań naszych Czytelników, raz jeszcze In

formujemy, że numery telefonów komitetu uroczystości po
grzebowych są:

169-09 i 119-13.
We wszelkich sprawach dotyczących pobytu w Krakowie 

w czasie pogrzebu, organizacyjnych i w sprawach kwater -  
należy się zgłaszać po informacje na wymienione numery tele
fonów.

Przyjeżdżają już poczty sztandarowe.
(ef) W nocy z czwartku na piątek przy

jechało do Krakowa zwyczajnymi pociąga
mi około 3.0U0 osób, delegacje różnych or- 
ganizacyj i pocztów sztandarowych.

W piątek o godz. 23 przybywają do Kra
kowa pociągi nadzwyczajne. Na główny 
dworzec i zachodni przyjedzie 20 pociągów 
osób oficjalnych, zaś na dworce Kraków— 
Podgórze i Kraków—Bonarka tylko 21 po- 
ciągów z delegacjami związków i pocztów 
sztandarowych.

Ograniczenie pociągów wywołane zostało 
słabą przelotnością- krakowskiego dworca

osobowego. W myśl decyzji Rady mini
strów, dozwolono na uruchomienie tylko 
dwóch — trzech pociągów z każdej dyrek
cji kolejowej.

Wypełnione one będą delegacjami, które 
uzyskały zezwolenie na udział w pochodzie 
pogrzebowym Marszałka Józefa Piłsud
skiego. 

Niezależnie od tego liczyć sie należy  
masowym napływem ludzi, którzy przybę
dą pociągami zwyczajnemi, jak również 
autobusami z bliższych i dalszych okolic 
kraju.

DEKORACJA W AW ELU
(1) Dekoracja Wawelu ograniczy sie do 

prostych pilonów przy pierwszej bramie. 
Mur z pamiątkowemi cegiełkami zostanie 
zakryty zielenią. Druga brama zostanie 
udekorowana tylko czarną krepą. Trzecia 
brama (Władysława IV) zawieszona bedzie 
arrasem z Wawelu.

Nawa, w której stanie katafalk, zostanie 
oddzielona od grobu św. Stanisława kota
rą z przejrzystej krepy. Na tern tle usta
wiony bedzie katafalk odgraniczony wyso- 
kiemi świecznikami. Będą tylko dwa wień
ce, od Prezydenta R. P. i od Wojska. Przed

katafalkiem umieszczone będą kleczniki i 
fotele dla rodziny. Za ołtarzem przygoto« 
wano 120 miejsc dla Rządu i przedstawicie
li obcych państw. W prezbiterium usta
wione będą dwa trony: po lewej dla Pre
zydenta R. P., po prawej dla arcybiskupa.

Pochód bedzie sie posuwał, jak wiado
mo, w absolutnej ciszy, rozlegać sie będą 
tylko śpiewy liturgiczne, wykonane przez 
Instytut Teologiczny XX. Misjonarzy.
W katedrze podczas nabożeństwa śpiewać 
bedzie chór „Echa“ pod batutą Wallek- 
Walewskiego.

Trzyminutowe milczenie.
(1) W Krakowie nastąpi trzyminutowe I W tej chwili publiczność gdziekolwiek 

milczenie w chwili oddawania 101 strzałów | bedzie sie znajdować, pozostawać bedzie vrt
przez baterje stojącą u stóp Wawelu. I zupełnem milczeniu z odkrytemi głowami.

„SZÓSTACY“ .

Wszyscy byli Legjoniści „Szóstacy“ 
przybywający do Krakowa na pogrzeb 
Marszałka, mają sie meldować w Olean
drach, gdzie odbywają sie dyżury Koła 
„Szostaków“ wspólne z biurem informa- 
cyjnem Związku Legionistów i wezmą u- 
dział w pogrzebie w grupie legjonowej.

„Zbiórka w sobotę w Oleandrach o godz. 
5.30 rano“,

ZBIÓRKA REZERWISTÓW.

Zbiórka wszystkich delegacyj i pocztów 
sztandarowych oraz członków umunduro' 
wanych Związku Rezerwistów dnia 18 bm.
0 godzinie 5-tej rano, budynek Bursy ks. 
Kuznowicza ul. Skarbowa nr. 2. tel. 18631.

Taipże udziela sie wszystkich informa- 
cyj w sprawach zakwaterowania i wyży
wienia.

ZBIÓRKA PEOWIAKÓW.

Zarząd Okr. Związku Peowiaków komu
nikuje, że zbiórka pocztów sztandarowych 
Związków przybyłych na pogrzeb Marszał
ka Piłsudskiego nastąpi w lokalu Związku, 
Pawia 3 I p., gdzie też urzędują dyżurni 
od godz. 13-tej do godz. 6 rano. Również na 
dworcu kolejowym wyznaczony został dy
żur od godz. 13-tej do 24-tej. Dyżurni w lo
kalu wskażą delegacjom kwatery.

DO CZŁONKÓW  
ZWIĄZKU STRZELECKIEGO.

Sekcja Związku Strzeleckiego Komitetu 
Pogrzebowego Marszałka Józefa Piłsud
skiego w Krakowie zawiadamia wszyst
kich członków Związku Strzeleckiego, że: 

1) W kondukcie pogrzebowym w Krako
wie wezmą udział ze Związku Strzeleckie
go jedynie poczty sztandarowe, delegacje 
Zarządu i Komendy Głównej, Zarządów
1 Komend Okręgów i Podokręgów i wyzna
czone rozkazem Komendanta Okręgu V* 
bataljony.

Każdy może zobaczyć 
pogrzeb śp. Marszałka

N A W E T  Z  N A J D A L S Z Y C H  M IE JS C

„PERYSKOPEM“
Do nabycia w cenie l Zł. sztuka
w każdym  k i o s k u  I u sp rz e d a w c ó w  u lic zn y ch .

Z g ła s z a ć  s ią :  K rak ó w , S ie n n a  2. 4ó3

2) Wszystkie inne przybyłe delegacja 
od szczebla Powiatu wdół oraz członkowię 
Z. S. nienależący do oficjalnej delegacji 
mają najpóźniej do dnia 18 b. m. godzina 
6.30 rano zgromadzić się u wylotu ulicy 
zystej i Mickiewicza przed gmachem Aka- 
demji Górniczej w Krakowie i zajmą 
grupie wyznaczony odcinek trasy*

3) Członków nieumundurowanycłi obo
wiązuje opaska w barwach organizacyj
nych biało-czerwono-zielonyeh na lewem 
ramieniu, pokryta krepą, w którą należy 
się samemu zaopatrzyć.

4) Od dnia 17 bm- czynne są na dworcach’ 
kolejowych biura informacyjne Związku 
Strzeleckiego dla członków.

5) Sekcja nie może zapewnić kwater i 
wyżywienia poza oficjalnemi delegacjami1 
Okręgów i Podokręgów.

Sekcję tworzą Zarząd i Komenda Okrę
gu V. Związku Strzeleckiego w Krakowie, 
Oleandry, Dom Im. Marszałka Piłsudskie** 
go III. p. Tel- 137-77, _____  1

POCZTY SZTANDAROW E

Otrzymaliśmy wiadomość, że ze Śląską 
przybywa na uroczystości pogrzebowe 50 
pocztów sztandarowych, z Chrzanowa 10 
pocztów sztandarowych Z. Z. Z. 
f Dzisiaj przedpołudniem przybyła z Brze
ścia delegacja Z. Z. Z. ze sztandarami.

Pozatem mają przybyć delegacje Z. Z. Z. 
z całej Polski. W pogrzebie bierze też u** 
dział Centralny Wydział Z. Z. Z.

NALEPKI ŻAŁOBNE.
Komitet uroczystości pogrzebowych1 

Marszałka J. Piłsudskiego, wzywa wszyst
kich obywateli, aby okna udekorowali na
lepkami żałobnemi.

Nalepki są do n s^ cia  we wszystkich' 
kioskach inwalidzkich, sklepach i organi
zacjach społecznych, lub w sekretariacie 
Rady Grodzkiej BBWR. — Rynek Gł. 45. 
II. p. Cena za sztukę 20 gr.

Pociągi nadzwyczajne w dnia 18-go mala:
0.50 gdański Hasło Wilno 1 Częstochowę 11.03
1.10 gdański Hasło Wilno 2 Częstochowę 11.23
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w Sukiennicach', w konsulacie czecKosIo- I Równocześnie podczas  ̂pochodu będą dzia- 
wackim, w Domu Katolickim, w gimnazjum I lały lotne patrole sanitarne z opaskami 
św. Anny, „Pod Telegrafem“ i na Wawelu. |  Czerwonego Krzyża.

Zmiany w ruchu pociągów
w dniu pogrzebu

Zaopatrzenie m. Krakowa w żywność 
fila wielotysięcznej rzeszy, które uczestni
czyć będą w pogrzebie Marszalka Piłsud
skiego, przedstawia sie nader pomyślnie. 
Dzięki zabiegom i interwencjom komitetu 
uroczystości pogrzebowych Kraków zaopa
trzony jest w wyżywienie wystarczające 
dla 300.000 osób.

W różnych punktach miasta zostaną u- 
tworzone specjalne stacje żywnościowe, 
gdzie za niską opłatą bedzie można naby
wać ciepły posiłek. Ogółem przewidziano 
utworzenie 10 takich wielkich punktów ży
wnościowych, w których funkcjonować be
dzie 30 kuchen polowych przydzielonych 
przez wojskowość.

Kuchnie te ustawione będą: na ul. Sto
larskiej (4 kuchnie), u wylotu ul. św. Krzy
ża i Siennej pod archiwum (2 kuchnie), na 
pl. Szczepańskim (4 kuchnie), na Kleparzu 
(4), w Oleandrach (5), na ul. Lubicz (4), na 
Stradomiu (3), dalej na Placu Groble, na 
Błoniach i wewnątrz Sukiennic.

Sklepy z żywnością, restauracje, kawiar
nie, jadłodajnie, bary, oraz punkty wyży
wienia, dalej jatki i wedliniarnie beda o- 
twarte w nocy z piątku na sobotą i z soboty 
na niedziele, oraz w niedzielę przez cały 
dzień. Poza tern w cechu rzeźników i masa
rzy „na Kotłowem“ (ul. Potockiego 18) zor
ganizowany zostanie, wielki punkt żywno
ściowy, który wyżywi kilkanaście tysięcy 
osób po ustalonej cenie 40 groszy za porcją. 
W sklepach masarskich sprzedawane będą 
ciepłe wądliny z chlebem również w cenie 
po 40 groszy.

Oprócz tego uruchomionych zostanie wie
le kiosków z żywnością na plantach, oraz 
kilkadziesiąt punktów sprzedaży napojów 
chłodzących, słodyczy i owoców. Piekarze 
natomiast rozwozić będą w 40 furgonach 
pieczywo i ciasta przez sobotą i niedzielą.

Również wiele organizacyj i związków 
uruchomi punkty wyżywienia we własnych 
lokalach.

Ceny w restauracjach i jadłodajniach nie 
bądą podwyższone. W razie nadużyć należy 
natychmiast wnieść doniesienie^

K W A T E R Y .
Najważniejszym odcinkiem prac Komi

tetu uroczystości pogrzebowych jest za
pewnienie przybyłym do Krakowa rzeszom 
odpowiedniej ilości kwater i noclegów. 
Przez cały dzień napływały do Biur Ko
mitetu liczne zgłoszenia wolnych pokoi 
i pomieszczeń, z których przyjezdni korzy
stać bądą za opłatą. Zgłoszeń takich wpły- 
nąło dotąd około 3.000. Cyfra ta jest nieste
ty za szczupła, potrzeba bowiem wolnych 
pomieszczeń w domach prywatnych ogółem 
17.000.

Należy oczekiwać, iż w dniu dzisiejszym 
w porze przedpołudniowej nastąpi masowe 
zgłaszanie wolnych pokoi i kwater, które 
obywatele Krakowa w zrozumieniu powagi 
chwili oddadzą do dyspozycji Komitetu. 
Kwatery i wolne pokoje zgłaszać należy 
bezzwłocznie w Biurze kwaterunkowem na 
Ratuszu w sali im. Prez. Dra Dietla, tel. 
Nr. 111-13 i 169-09. Biuro bądzie funkcjono
wać w piątek przez cały dzień od 8-mej 
rano do 22-giej.

Komitet zaznacza, iż kwatery są płatne. 
Pomieszczenie w nich znajdą przeważnie 
■wybitne osobistości ze stolicy i innych śro
dowisk, niemogące znaleźć pomieszczenia 
w pierwszorzędnych hotelach, przeznaczo
nych dla najwyższych przedstawicieli Rzą
du i dyplomacji.

KWATERY MASOWE.
W celu zapewnienia pomieszczeń dla sze

rokich rzesz, przybywających z prowincji, 
grup robotniczych, wiejskich i t. p. zarezer
wowane zostaną wszystkie sale publiczne, 
hale, lokale klubów i towarzystw, w któ
rych — na wypadek braku innego miejsca 
lub w razie niepogody — bądą mogli przy
byli znaleźć schronienie w porze nocnej. 
Komitet podjął starania, aby również • o- 
twarte zostały dla użytku przyjezdnych 
sale koncertowe, kinowe oraz trybuny spor 
towe.

Również wszystkie wozy tramwajowe zo
staną w porze nocnej przeznaczone na 
schronienie przed deszczem i do ewentual
nego odpoczynku.

PUNKTY SANITARNE.
Zorganizowano 20 kilka posterunków 

sanitarnych, m. in. na ul. Lubicz, w hote
lach Polonja i Polskim, w Akademji Sztuk 
Piąknych, w kawiarni Bizanza, w Pow. Ka
sie Oszczędności, w cukierni Noworolskiego

D y r e k c ja  O k r ę g o w a  K o le i  P a ń s tw o w y c h  z a w ia d a 
m ia :

„ W  z w ią z k u  z p o g r z e b e m  ś p . M a r sz a łk a  J ó z e fa  P i ł 
s u d s k ie g o  z a jd ą  w ię k s z e  z m ia n y  i  o p ó ź n ie n ia  w  k u r 
s o w a n iu  p o c ią g ó w  r u c h u  c o d z ie n n e g o  w  s o b o tę  d n ia  
18 m a ja  br.

W ię k s z e  z m ia n y  są  n a s tę p u ją c e :
a) P o c ią g i  z z a c h o d u  i  p ó łn o c y  o ra z  n a  p ó łn o c :
P o c . p o sp . N r . 7 z  B e r l in a  i K a to w ic , p r z y c h o d z ą c y

do K r a k o w a  n o r m a ln ie  o g o d z . 8.12, b e d z ie  t e g o  d n ia  
p r z e tr z y m a n y  w  K a to w ic a c h  i  o p ó ź n io n y  o k o ło  3# 
m in u t .

P o c . p o sp . N r . 107 z W ie d n ia  i  P r a g i ,  p r z y c h o d z ą c y  
d o K r a k o w a  o g o d z . 8.24 o d e jd z ie  z T r z e b in i o p ó ź n io 
n y  o k o ło  30 m in u t.

P o c . o s o b o w y  N r . 111 z W a r s z a w y  p r z e z  R a d o m , 
p r z y c h o d z ą c y  do K r a k o w a  o g o d z . 7.00, b e d z ie  p r z e 
tr z y m a n y  w  B a to w ic a c h  p o n a d  2 g o d z . i  n a d e jd z ie  
d o  K r a k o w a  d o p ie r o  o k o ło  g o d z . 9.30.

P o c . N r. 114 d o  W a r s z a w y , o d c h o d z ą c y  z K r a k o w a
0  g o d z . 7.35, o d je d z ie  t e g o  d n ia  d o p ie r o  ok o ło*  g o d z . 
9.00.

P o c . N r . 21 z  K a to w ic , p r z y c h o d z ą c y  p la n o w o  o g o 
d z in ie  7.22, o d e jd z ie  z T r z e b in i s p ó ź n io n y  i p r z y jd z ie  
d o K r a k o w a  d o p ie r o  o k o ło  g o d z . 8.40.

P o c . N r . 31 ze  S z c z a k o w y , 13 z W a r s z a w y  i  33 ze  
S z c z a k o w y , p r z y c h o d z ą c e  d o  K r a k o w a  o g o d z . 6.28, 
6.40 i  7.59, o d e jd ą  ze  S z c z a k o w y  d o p ie r o  p o  g o d z . 5.40
1 d o jd ą  ty lk o  do Ł o b zo w a , g d z ie  p o d r ó ż n i m u sz ą  w y 
s ią ś ć ,  a  p r ó ż n e  w a g o n y  p r z e s ta w i s ię  do  K r a k o w a  n a  
s ta c j ę  to w a r o w ą .

W  m ia r ę  m o ż n o śc i b ęd ą  n a  p u b l ic z n o ś ć  o c z e k iw a ły  
w  Ł o b z o w ie  a u to b u s y  P . K . P .

b ) Ze w sc h o d u  i n a  w sc h ó d :
P o c . N r . 524 z Z a k o p a n e g o , p r z y c h o d z ą c y  d o  K r a 

k o w a  o g o d z . 5.30, p o c  N r . 2144 z S u c h e j ,  p o c . N r . 530

W związku z uroczystościami pogrzebu Marsza! 
ka Piłsudskiego, nastąpią w komunikacji samo
chodowej w Krakowie następujące zmiany:

Dnia 17 maja 1935 r.
Linja Kraków—Kielce: kurs 3102 odchodzący 

z Krakowa o godz. 16.00 kursuje tylko do M.:e 
chowa.

Dnia 18 maja 1935 r.
Linja Kraków—Kielce: kurs 3101 odchodzący 

z Kielc o g. 6.30 znosi się. Kurs 312 odchodzący 
z Krakowa o g. 9.00, kurs 313 odchodzący z Mie
chowa o g. 13.10, kurs 316 odchodzący z Krakowa 
o g. 13.40 i kurs 317 odchodzący z Miechowa o g. 
16.30 znosi się. — Kurs 311 odchodzący z Miecho 
wa o g. 7.000 przyspiesza się o 1 g. 30 min. (odjazd 
z Miechowa g. 5.30). — Kurs 3104 wyjazd z Kra 
kowa g. 7.00 znosi się w całości, a kurs 3105 wy 
jazd z Kielc o g. 16.00 znosi się między Kielcami 
a Miechowem, tak że wyjazd normalnie z Miecho 
wa o g. 18.44.

Linja Kraków—Nowe Brzesko: kurs 3516 odcho
dzący z Nowego Brzeska o g. 6.15 przyspiesza się 
o 15 minut (wyjazd z Nowego Brzeska o g. 6.00). 
Kurs 3511 odchodzący z Krakowa o g. 8.50 i kurs 
3512 odchodzący z Nowego Brzeska o g. 13.30 zno
si się.

Linja Kraków—Proszowice: kurs 353 odchodzą
cy z Kocmyrzowa o g. 7.50 i kurs 354 odchodzący 
z Proszowic o g. 12.05 znosi się.

Linja Kraków—Zakopane: kurs 3812 odchodzą-

W  d n iu  18. b m . p o g o d z in ie  5. r a n o  w sz e lk i ruch 
k o ło w y  k o n n y  i m e c h a n ic z n y  w  o b r ę b ie  t r a s y  p o g r z e 
b o w e j z o s ta je  w s tr z y m a n y . D o r o ż k i k o n n e  i  sa m o c h o 
d o w e m u sz ą  b y ć  u s u n ię te  z  m ie j s c  t r a s y .

P u b lic z n o ść  w in n a  z a c h o w a ć  u lic e  w o ln e  d o ch o d z ą 
ce  d o t r a s y  ja k  n a s tę p u je :  P a w ia ,  A n d r z e ja  P o to c k ie 
g o , K r o w o d e r sk a , K r u p n ic z a , K a r m e lic k a , P o d w a le ,  
S z e w s k a , ś w . J a n a , św . A n n y , P o s e ls k a .

O d p ły w  p u b lic z n o ś c i z W a w e lu  w in ie n  b y ć  u lic a m i:  
ś w . G e r tr u d y  S tr a d o m  I B e r n a r d y ń s k ą .

R u c h  k o ło w y  w  d z ie ln ic y  I .  — ś r ó d m ie ś c ie , w  d z ie l
n ic y  I I .  — W a w e l, d z ie ln ic y  I I I  — N o w y  Ś w ia t , d z ie l
n ic y  I V  — P ia s e k , d z ie ln ic y  V — K le p a r z , d z ie ln ic y  
V I — W e s o ła  i  d z ie ln ic y  V I I  — S tr a d o m , n a le ż y  
w str z y m a ć  od g o d z . 5. r a n o  p rze z  z a m k n ię c ie  n a stę  
p u ją c y c h .u l ic :

R a k o w ic k a  — O lsz a ń sk a , W a r s z a w s k a  — M o n te lu 
p ic h , D łu g a  — H e le ló w , S z la k  — D łu g a , D łu g a  — 
S z la k , K r o w o d e r sk a  — S z la k , Ł o b z o w sk a  — S ie m ir a d z 
k ie g o , B a to r e g o  — S o b ie s k ie g o , K a r m e lic k a  — B a to 
r e g o , R a jsk a  — D o ln y c h  M ły n ó w , K r u p u ic z a  — O oi 
n y ch  M ły n ó w , S tu d e n c k a  — G a r n c a r sk a , P la c  J a b ło  
n e w sk ic h  (po ob u  s tr o n a c h )  — G a r n c a r s k a , P i łs u d s k ie 
go  — R e to r y k a , S m o le ń s k  — R e to r y k a , R e to r y k a  — 
u lic a  b ez n a z w y , Z w ie r z y n ie c k a  — p l. K o ssa k a , Z w ie  
r z y n ie c k a  — P o w iś le  (o b ie  s tr o n y ) ,  R y b a k i — D ie t la , 
P r z e c z n ic e  z u l ic y  K o le te k  — D ie t la ,  A g n ie s z k i — 
D ie t la , S tr a d o m  — D ie t la ,  S e b a s t ja n a  — D ie t la , S a -

z W a d o w ic  i  p o c . 1034 z O ś w ię c im ia  d o jd ą  ty lk o  d o  
K r a k o w a -P ła sz o w a . P o d r ó ż n i w y s ia d a j ą  w  K r a k o w le -  
P o d g ó r z u  i  K r a k o w ie -P ła s z o w ie .

P o c ią g i  te  w p r o w a d z i s ię  d o  K r a k o w a  p o  g o d z . 9.00.
P o c ią g i  N r . 616 z K r y n ic y ,  722 z L u b lin a , 220 ze  

S ło tw in y  B r z „  952 z N ie p o ło m ic  i 820 z  W ie lic z k i, d o j
d ą  ty lk o  d o K r a k o w a -P ła s z o w a , sk ą d  s k ie r u je  s ię  j e  
do K r a k o w a -P o d g ó r z a , g d z ie  p o d r ó żn i w y s ią d ą .

P o c . N r . 811 l 812 K r a k ó w  o d j. 6.41, K r a k ó w  p r z y j .  
7.47, M t 11 i  M t 12 n ie  b ęd ą  t e g o  d n ia  u r u c h o m io n e .

P o c . N r .6220, p r z y c h o d z ą c y  do K r a k o w a  o g o d z . 7.02 
i  p o c . N r . M t. 6212, p r z y c h o d z ą c y  o g o d z . 8.39, d o jd ą  
t y lk o  d o  K r a k o w a -G r z e g ó r z e k , p o c . N r . 6211 z a m ia s t  
z K r a k o w a  o g o d z . 6.50, o d e jd z ie  z  K r a k o w a -G r z e g ó 
r z ek  o 6.54.

P o c . N r . 222 o d e jd z ie  ze  S ło tw in y  B r z . s p ó ź n io n y  
o k o ło  g o d z . 8.30 i  p r z y jd z ie  d o  K r a k o w a  d o p ie r o  o k o ło  
g d z . 9.35.

D la  p r z e ja z d u  d e le g a tó w  o r g a n iz a c y j ,  k tó r y c h  s p is  
p o s ia d a ją  s ta c j e ,  u r u c h o m i D y r e k c ja  tr z y  p o c ią g i  d o 
d a tk o w e , a  to  z B ie ls k a  i  T r z e b in i p rzez  O św lę c im -  
S k a w in ę  d o  K r a k o w a -P o d g ó r z a .

G o d z in y  o d ja z d u  ty c h  p o c ią g ó w  p o d a  s ię  do w ia d o 
m o ś c i t e le g r a f ic z n ie  s ta c jo m , u  k tó r y c h  m o g ą  z a s ię 
g n ą ć  in fo r m a c y j  z a in te r e s o w a n e  o r g a n iz a c je .

P o d r ó ż n y m  p r z e je ż d ż a ją c y m  p rzez  K r a k ó w  w s o 
b o tę  ra n o  d n ia  8 m a ja  p o d a je  s ię  do w ia d o m o śc i, że  
n a  p o łą c z e n ia  w  K r a k o w ie  l i c z y ć  n ie  m o g ą  1 w a g o n ó w  
b e z p o ś r e d n ic h  m ię d z y  Z a k o p a n e m  a  W a r sz a w ą  p r z y  
p o c . N r . 524/114 n ie  p r z e p r o w a d z i s ię .

W  c z a s ie  u r o c z y s to ś c i p o g r z e b o w y c h  z o r g a n iz o w a n e  
b ęd ą  d y ż u r y  le k a r s k ie  k o le jo w e  n a  d w o r cu  o so b o w y m  
g łó w n y m  w  K r a k o w ie , w  p r z y c h o d n i k o le jo w e j  w  
K r a k o w ie -P o d g ó r z u  o ra z  n a  d w o r cu  k o le jo w y m  w  
K r a k o w ie -B o n a r c e , w  c z a s ie  od g o d z . 8 -m ej ra n o  d n ia  
17 m a ja  br. d o  g o d z . 8 -m ej ra n o  d n ia  20 m a ja  b r .

cy z Myślenic o g. 7.30 przyśni jsza się o 1 g. 30 
min. (wyjazd z Myślenic g. 6.000). — Kurs "202 
odchodzący z Myślenic o godz. 10.00 przyspiesza 
się o 1 g. 3 min. z Myślenic (wyjazd z Myślenic 
g. 8.30). — Kus 3213 odchodzący z Krakowa o g 
13.25 i kurs 3214 odchodzący z Myślenic o g. 14.19 
uruchamia się w razie zapotrzebowania tylko do 
Myślenic i z Myślenic. — Kus 3617 odchodzący 
z Krakowa o g. 9.00 kasuje się w zupełność!, a 
kurs 3603/3212 odchodzący z Zakopanego o godz. 
13 30 znosi się aż po Myślenice z tem, że wyjazd 
z Myślenic do Krakowa nastąpi w normalnym cza 
sie o godz. 20.00. — Kurs 3202 odchodzący z Za 
kopanego o g. 6.30 przyspiesza ię o 1 godz. 30 m

Linja Kraków—Nowy Sącz: kurs 3402 odchodzą 
cy z Nowego Sącza o g. 6.000 przyspiesza się o 1 
godz. 30 mTn. odjazd z Nowego Sącza 4.30.

Uruchamia się dodatkowo nadzwyczajne kursy z 
Gdowa do Krakowa, wyjazd z Gdowa o godz. 6.00.

Linja Krynica—Nowy Sącz: Na linji tej znosi się 
wszystkie kursy.

Wszystkie dojazdy do Krakowa kończyć się bę
dą na placu Zgody w Krakowie XXII. Podgórzu, 
jak również wszystkie odjazdy w dniu 1 8  bm. na
stępować będą z placu Zgody w Krakowie-Podgó
rzu, gdzie urządzona będzie informacja na ten 
dzień.

Pasażerowie przyjeżdżający linjami autobusowe- 
mi od strony wojew. kieleckiego, wysiadać będą 
bądź przy ul. Warszawskiej róg Kamiennej, lub 
przy końcu ul. Długiej.

r e g o  — D ie t la ,  S ta r o w iś ln a  — D ie t la  z tem , że ru ch  
k o ło w y  o d b y w a  s ię  w  u l ic y  D ie t la  p o  s tr o n ie  N r . N r.

Wobec niewłaściwego zwracania sie TJ-
rzędów, Instytucyj i poszczególnych osób
0 informacje w sprawach uroczystości po
grzebowych do urzędu wojewódzkiego, za
rządu miejskiego i starostwa grodzkiego 
podaje sie do wiadomości, iż niezbędnych 
informacyj udzielać beda w ciągu piątku
1 soboty następujące sekcje urzędujące w 
Kałuszu, powołane do przygotowania 
spraw związanych z uroczystościami żalo- 
bnemi w dniu 18 b. m.

Sekcja kwaterunkowa (od godz. 8—13 i 
od 14—20-tej) tel. 119.13, 169.09.

Sekcja porządkową /zgłaszanie delega- 
eyj i pocztów sztandarowy eh) (od godz.

n le p a r z y s t e m l w  k ie r u n k u  w ia d u k tu  G r z e g ó r z e c k ie g o  
(r e jo n  I V  K o m is . P . P .) .

W ie lo p o le  — D ie t la  (n a  w y s o k o ś c i p la n t ) , M o r sz ty -  
n o w sk a  — W ie lo p o le , B lic h  — G r ze g ó r z e c k a , D w e r
n ic k ie g o  — G r z e g ó r z e c k a , G r z e g ó r z e c k a  — Ż ó łk ie w 
s k ie g o , K o p e r n ik a  — O k o p y , L u b icz  — M o g ilsk a , T o
p o lo w a  — M o g ils k a , L u b o m ir s k ic h  — M o g ilsk a .

R u ch  k o ło w y  w d z ie ln ic a c h  p o d a n y c h  w p u n k c ie  14 
n a le ż y  w s tr z y m a ć  od g o d z . 5. ra n o  n a to m ia s t  p o z o s ta -  
łe m i d z ie ln ic a m i p o  le w e j  s t r o n ie  W is ły ,  w in ien  ej q 
o d b y w a ć : A le ją  K r a s iń s k ie g o , A l. M ic k ie w ic z a , A 1.  
S ło w a c k ie g o , u l. K a m ie n n ą , u l. M o d rz ew io w ą , OLszań- 
6ką, I . O s ie d le  O f ic e r s k ie , M o g ils k ą , O k o p y , G r z e g ó 
r z eck ą , D ie t la .  Z d z ie ln ic a m i p o p r a w e j  s tr o n ie  W is ły  
p rzez  m o st D ę b n ic k i, I I I  m o st  i  m o s t  M a r sza lk a  P i ł 
s u d s k ie g o .

R u c h  k o ło w y  ze  s ta c ją  K r a k ó w  — P ła sz ó w  1 B o n a r k a
o d b y w a  s ię  p r z e z  I l l - c i  m o s t  i u l. S ta r o w iś ln ą  ty lk o  
do u l. D ie t la ,  sk ą d  n a s tę p n ie  p ie sz o , z a ś  p u s te  p o ja z d y  
w r a c a ją  n a  s ta c j ę  u l ic ą  D ie t la  i b o ezn em i u lic a m i w  
k ier u n k u  m o stu  d r e w n ia n e g o , e w e n t . m o stu  M a r sz a łk a  
P iłs u d s k ie g o .

O so b y  u d a ją c e  s ię  p ie s z o  w z g lę d n ie  ja d ą c e  na p la c  
p rzed  d w o r cem  k o le jo w y m  m a ją  d o ja zd  ty lk o  u lic ą  
A n d r z e ja  P o to c k ie g o  a ż  d o u lic y  L u b icz  (z e g a r  P ia 
s e c k ie g o )  s k ą d  u d a d zą  s ię  p ie s z o  do s w y c h  m ie jsc .

Dojazd kołowy 
do Krakowa 
w dniu pogrzebu.

D n ia  16 b m . w  s ta r o s tw ie  g r o d z k ie m  o d b y ło  s ię  po*  
s ie d z e n ie  s e k c j i  k o m u n ik a c y jn e j  p od  p rze w . d ra  Ma* 
c u d z iń s k le g o . S e k c ja  p o s ia d a  do d y s p o z y c j i  t e le fo n  
nr. 153-40. W d n ia ch  17-go i 18-go u rz ę d o w a ć  b ę d z ie  
b ez p r z e r w y  c a łą  d o b ę  w  s ta r o s tw ie  g r o d z k ie m  I .  p ,  
p ok ój n r . 2.

N a jw a ż n ie j s z e  o b r a d y  to c z y ły  s ię  n a  p o s ie d z e n ia  
r e fe r a tu  o r g a n iz a c y jn e g o , n a  k tó rem  o p r a c o w a n o  w  
n a jd r o b n ie j s z y c h  s z c z e g ó ła c h  s p o s o b y  d o ja zd u  do K ra*  
k o w a  w s z e lk ie m i ś r o d k a m i k o m u n ik a c y jn e m i z w y łą *  
e z en iem  k o le i . W s z y s c y  w ię c  c h c ą c y  d o sta ć  s ię  do Kra-» 
k ow a  c z y  to  k o ń m i cz y  a u ta m i, m u sz ą  z a s to s o w a ć  s ię  
do p o d a n y c h  n iż e j  p r z e p isó w , r e g u lu ją c y c h  ru ch  ko-» 
to w y . U tw o r z o n e  z o s ta ły  m ia n o w ic ie  n a s tę p u ją c e  po* 
s te r u n k i g łó w n e , r e g u lu ją c e  r u ch  do m ia s ta :

1) r o g a tk a  p rzy  u l. K s . J ó z e fa  ( w y lo t  u l. T . Koś-»
c iu s z k i za m o stem  n a R u d a w ie )  p o ste r u n e k  k o lo  slasz-»  
toru  P P . N o r b e r ta n e k . P o ja z d y  k o n n e  p r z e je ż d ż a ją c e  
p rzez  tę  r o g a tk ę  s k ie r o w y w a n e  b ęd ą  u l. K r . J a d w ig i  
p rzez  P ia s to w s k ą  n a M a łe  B ło n ia , g d z ie  b ęd ą  p a r k o 
w a n e , a u to b u s y  z a ś  i a u ta  c ię ż a r o w e  m a ją  p r z e ja z d  
u l. S e n a to r s k ą , p l. N a  S ta w a c h , u l. K r a s z e w s k ie g o  
do A l. F o c h a  n a  B ło n ia  (p a r k o w a n ie ) , n a to m ia s t  a u ta  
o so b o w e  p r z e ja d ą  u l. T a d . K o ś c iu s z k i do  A l.  K r a s iń 
s k ie g o  n a p l. k o lo  „ C r a c o v i i“  (p a r k o w a n ie ) .

2) r o g a tk a  d ę b n ic k a :  a) d la  p o ja z d ó w  k o n n y c h  do*
jaz-d ze w s z y s tk ic h  s tr o n  p o d m ie js k ic h  n a t. zW. „W y *  
s y p is k o “  (p a r k o w a n ie ) , b) a u to b u s y  1 c ię ż a r ó w k i d o 
je ż d ż a ją  ze  w s z y s tk ic h  s tr o n  n a  R y n e k  D ęb n ick i (p a r 
k o w a n ie ) , c) a u ta  o so b o w e  zo s ta n ą  p rz e p u sz c z o n e  p rze z  
m o st D ę b n ic k i i p r z e ja d ą  p rzez  A l.  K r a s iń s k ie g o  n a  
p lac  k o ło  „ C r a c o r l i“  (p a r k o w a n ie ) .

3) r o g a tk a  w  B o n a r c e :  (d o ja z d y  n a  m o s ty :  lm . M ar
s z a łk a  J .  P i łs u d s k ie g o  i s ta r y  m o st):  a) p o ja zd y  k o n n e  
od s tr o n y  Z a k o p a n e g o , M y ś le n ic , Z a to ra  itd . d o je ż d ż a 
ją  d o u l. K o n o p n ic k ie j  k o ło  M a te c z n e g o  (p a r k o w a n ie ) ,  
b) a u to b u s y  i c ię ż a r ó w k i w je ż d ż a ją  p rzez  u l. K a łw a -  
r y js k ą  n a  p l .  S e r k o w s k ie g o  (p a r k o w a n ie ) , c) a u ta  o so 
b ow e p r z e je ż d ż a ją  o b y d w a  m o s ty  i  p a r k u ją  n a  p i.  
W o ln ica ,

4) r o g a tk a  W ie lic k a :  (p o ste r u n e k  u l. L w o w sk a , r ó g  
a l. T a r n o w sk ie g o ):  a ) p o ja z d y  k o n n e  p r z e je ż d ż a ją  
u lic a m i:  T a r n o w sk ie g o , H e tm a ń s k ą  i R o m a n o w ic z a .  
na p l. D r z e w n y  (p a r k o w a n ie ) , b) a u to b u s y  i c ię ż a r ó w -  
ki m a ją  p rz e ja z d  u l. S a l in a r n ą  n a  p l. Z g o d y , w z g lę d -  
a ie  u l. L w o w sk ą  n a  R y n e k  P o d g ó r s k i (p a r k o w a n ie  
na o b u  p la c a c h ) , c) o so b o w e  a u ta  p r z e je ż d ż a ją  I I I - c i  
m ost l  u l. S ta r o w iś ln ą  w je ż d ż a ją  n a  u l. D ie t io w s k ą ,  
g d z ie  m a ją  p a r k o w a n ie  w zd łu ż  p la n t .

5) r o g a tk a  m o g ils k a :  a) p o ja z d y  k o n n e  z je ż d ż a ją  n a  
tą b i o d  d o m u  p od  N r. 31, w  k tó r y m  m ie ś c ić  s ię  b ę d z ie  
p o ste r u n e k  (p a r k o w a n ie ) , b) a u to b u s y , c ię ż a r ó w k i I 
a u ta  o s o b o w e  p r z e je ż d ż a ją  u l. M o g ils k ą  na I I . O s ie d le  
i p a r k u ją  w u l. G r u n w a ld z k ie j  i  B r o d o w lc z a .

6) r o g a tk i:  w a r s z a w sk a , p r ą d n ic k a  (P r ą d n ia  B ia ły ) ,  
w r o c ła w s k a  1 w  u lic y  Ł o k ie tk a :  a) p o ja z d y  k o n n e  
p a r k u ją  n a  n o w y m  K le p a r z u , p r z y c z e m  d o ja zd  o d  
s tr o n y  r o g a tk i  w a r s z a w s k ie j  m a ją  ty lk o  p rzez  u l. K a 
m ie n n ą , b) a u to b u s y  i c ię ż a r ó w k i p a r k u ją  na p l. K o
le jo w y m  p r z y  t. zw . „ P ę t l i  t r a m w a jo w e j“ p rzed  d w o r
cem  to w a r o w y m , a m a ją  d o ja z d y  u lic a m i:  K a m ie n n ą ,  
W r o c ła w sk ą , P r ą d n ic k ą  itd .,  c) a u ta  o so b o w e  p r z e je ż 
d ż a ją c e  p r z e z  w y m ie n io n e  r o g a tk i p a r k u ją  u w y lo tu  
u l. D łu g ie j  n a  p la c u  n a p r z e c iw  z a k ła d u  H c lc ió w .

7) r o g a tk i:  c z a r n o w ie j s k a , ło b z o w s k a  i w o ls k a :  a)  
p o ja z d y  k o n n e  d o je ż d ż a ją  do u l. G n ie ź n ie ń s k ie j  i p r z e z  
P ia s to w s k ą  n a  M a łe  B ło n ia  (p a r k o w a n ie ) , b) a u to b u s y  
i c ię ż a r ó w k i d o je ż d ż a ją  r ó w n ie ż  w y m ie n o n e m i d r o g a 
m i n a  w ie lk ie  B ło n ia  od s tr o n y  C ic h e g o  K ą c ik a  (p a r 
k o w a n ie )  c) a u ta  o so b o w e  p r z e je ż d ż a ją  A l. 3-go  M aja  
n a  p la c  p od  b o is k ie m  C r a c o v ił (p a r k o w a n ie ) .

$—13-tej i od 14-20-tej) tel. 119.13, 169109.
Sekcja dekoracji miasta (od godz. 8—13- 

i od 14—20-tej) tel. 119.13, 169.09.
Sekcja wyżywienia (od godz. 8—13-tej i 

od 14—20-tej) tel. 119.13, 169.09.
Sekcja komunikacyjna mieszcząca sie w 

budynku starostwa grodzkiego, Rynek gt. 
36, I. p. drzwi Nr. 2, tel. sekcji 153.40, 153.41.

Urząd wojewódzki i starostwa grodzkie 
prosi celem uprawnienia pracy o zwraca
nie sie zainteresowanych osób wprost do 
wspomnianych wyżej sekcyj, a nie do tych 
urzędów, gdyż to tylko utrudnia spraw
ność akcji.

ZMIANY H  KOMUNIKACJI SAMOCHODOWEJ
W KRAKOWIE W DN. 17 I 18 MAJA

PRZEPISY RUCHOWE W KRAKOWIE

Gdzie należy sie  zg łaszać  po inform acje?



Pełna tabela dziesiątego dnia
ciągnienia loterji.

1. i II. ciągnienie.

Główne wygrane;
Zł. 20.000 n a  n r .:  72873 
Z ł. 10.000 n a  n -r y :  3715 45145 52164 90780 
Z ł. 5.000 n a  n -r y :  35764 45639 60043 124950 
Zł. 2.000 n a  n -r y :  17636 26486 54487 6S870 72713 74213 

99429 124969 172173 178965 163714 183769 
Z ł. 1.000 nal n -r y :  580 3297 3301 3677 8936 18271 21700 

22248 24293 31772 33293 33528 33902 54890 58755 61294 
65489 67657 68730 69747 74530 76446 6177? 85847 87990 96089 
101445 102694 115542 119120 119595 124927 130242 135455
147764 148400 150554 159753 166934 167789 169338 178975 
180966 180850 180595 183055

Po 200 złotych.
43 159 65 83 208 21 378 646 739 63 821 915 1020 260 52 

64 88 494 609 12 859 2119 83 260 S7 311 24 57 82 481 508
37 600 738 931 3047 79 353 71 422 516 50 68 641 707 35
880 4146 227 342 65 541 74 77 610 60 77 97 822 905 67
5125 287 97 328 47 58 88 424 80 81 594 793 6015 114 67 
210 345 430 49 561 686 724 848 7C98 121 462 545 700 27 59 
88 988 8412 574 630 82 714 44 78 967 9038 40 79 135 94 
316 28 410 603 47 56 741 86

10156 72 74 386 463 70 72 543 82 683 86 94 708 823 86 
¡11069 125 38 74 267 372 98 650 729 51 12231 63 331 435 84 
90 593 628 68 924 13070 204 11 70 621 74 756 909 25 51 86 
14024 43 55 86 206 41 70 326 84 95 441 93 99 535 46 602 
18 816 28 987 15004 88 121 258 76 97 411 89 991 16000
181 219 55 85 332 73 443 57 88 98 613 704 6 893 17022 102
274 664 912 74 18057 60 91 180 260 87 456 505 634 816 54 
6? 911 19002 42 205 361 456 516 837 78 
. 20153 333 642 873 901 21030 116 552 88 673 22122 321 67 
414 45 98 594 654 721 48 802 4? 93 921 23075 113 340 786
824 31 958 87 24095 517 30 66 772 883 940 67 25041 157
516 40 90 652 72 26053 233 377 492 502 642 777 97 811 54 
27142 206 43 422 511 24 895 965 28237 38 58 370 658 763 
873 924 29228 ?96 98 455 57 560 843 910

30022 108 88 200 86 316 25 31 502 67 770 944 58 86 31266 
378 612 790 820 97 32030 265 393 468 620 27 780 889 33015 
26 215 40 43 338 638 47 713 873 953 34052 57 66 88 149 66 
219 327 460 78 521 62 635 90 893 35077 411 69 655 92 752 
827 905 10 19 57 36033 126 49 80' 215 27 351 720 817 36 
940 37000 17 49 65 128 212 87 407 518 687 719 27 95 964 
72 38003 26 163 361 582 975 39207 404 49 524 674 732 
855 915

40006 18 228 334 448 561 679 701 59 99 863 41210 392 98 
468 551 606 52 55 42001 54 221 73 305 91 418 556 58 97 
635 96 735 901 43033 138 292 329 47 413 82 672 805 44086
159 233 343 493 520 672 788 821 903 454/15 71 86 90 135
264 363 423 77 624 80 701 36 38 855 93 925 99 46088 137 
227 61 77 410 545 632 740 67 71 877 83 47147 74 203 50 54 
454 515 690 717 48130 271 309 88 408 563 65 662 739 813 
49060 S6 320 488 502 79 610 92 779 830 937

50016 2$ 109 23 258 341 50 90 539 604 29 35 67 89 782
95 972 51225 49 68 71 77 36 477 596 652 56 788 853 929 
52151 479 509 96 866 96 99 973 53060 151 248 73 3C6 843 
79, 931 65.54025 35 105 477 579 666 88 736 924 93 55093 
Ig? 25 95 356 437 716 808 76 56208 13 51 82 465 80 f i  92 690
725 37 823 57012 177 269 304 85 458 96 546 607 40 62 743
48 80 904 21 58129 338 455 95 680 723 52 353 69 59046 154 
263 330 96 453 580 666 71 720

60149 50 66 96 325 39 67 638 76 960 61048 66 198 330 
56 543 84 64? 766 832 45 927 47 62378 483 667 709 909 
03086 130 72 258 393 435 38 56 522 657 77 938 97 6419H1 
312 47 59 63 442 539 80 809 65083 109 90 486 668 802 912 
08 66143 391 453 67 649 720 33 815 904 65 67003 4 276 416
31 79 505 17 46 639 827 67 937 68013 125 393 422 722 810
55 965 69053 192 398 811 94 45.

70073 135 208 10 301 77 448 541 627 44 74 778 969 90 
71133 467 81 554 632 828 94 904 40 72232 59 305 75 652 76 
912 72 73122 44 216 339 430 776 74007 49 218 73 365 417 
508 46 95 623 66 75060 243 44 358 92 654 893 934.

76032 40 110 208 54 305 7 12 4 2 '5 3  404 530 66 800 51 
938 77002 33 183 99 390 95 450 58 558 673 715 852 78017
125 51 88 268 569 97 79059 100 63 232 312 14 84 458 524
663.

S0071 279 308 53 54 68 478 90 97 518 664 81026 238 356 
500 91 732 844 66 82062 67 343 71 496 538 613 42 85 875 
80 84 929 83162 275 351 558 84 90 750 52 818 19 23 83 
8*021 22 44 115 31 267 516 673 76 730 860 953 65 85177 
254 60 306 73 84 671 99 796 914 84087 324 46 507 845 60
96 916 87036 81 195 218 23 307 34 94 557 66 749 895 967 
88039 75 93 134 94 99 222 479 895 932 99 99030 355 73 442 
541.

90061 71 106 227 45 303 492 761 87 907 45 53 91232 82
303 79 425 620 89 894 96 947 95 92093 130 215 42 316 74
417 33 51 82 512 794 890 93015 47 135 85 278 329 483 525 
7C2 852 79 904 94095 335 477 745 80 91 839 65 99 95031 
108 64 274 554 605 14 73 757 937 48 63 96087 121 52 357
88 439 57 79 594 699 772 79 871 93 97089 165 204 37 66
353 616 85 711 19 20 829 58 88 93 96123 278 459 73 568
682 726 823 912 60 99059 142 253 78 328 470 563.

100142 253 459 65 536 69 73 636 62 762 809 994 101017 
170 80 209 41 319 435 71 94 558 646 728 40 930 49 99 102433 
527 769 833 93 846 103044 335 500 60 629 724 838 922 104021
199 254 59 312 432 80 513 66 665 106023 98 313 40 61 402
96 512 46 77 753 822 26 45 946 106065 87 94 257 364 762 
69 922 56 107000 219 432 764 108107 391 408 9 61 595 96 
609 84 764 90 915 38 90 109009 350 455 752 73 79 820.

110240 408 19 54 66 78 509 42 84 754 810 111010 54 218
343 68 439 47 72 652 62 64 720 897 973 112049 55 82 152
276 304 7 52 42 515 624 113123 222 63 87 342 94 416 526 
706 820 32 941 114012 71 153 381 99 404 580 601 17 910
113071 121 265 517 657 722 883 939 56 95 116119
60 65 213 48 88 623 755 944 117144 65 74 299 358
67 412 33 650 82 704 910 32 48 118041 241 49 316
89 401 23 803 84 905 119012 325 421 49 56 731 825
32 932
" 120005 32 83 278 81 481 574 94 630 40 57 742
821 121125 50 406 595 744 801 909 36 122078 97 229
51 69 318 404 19 38 44 57 85 518 64 674 859 123153
225 40 329 437 584 124006 47 241 54 302 65 95 556
90 718 808 30 947 125000 104 24 77 449 95 528 91 631 5S
749 855 126057 71 18? 378 82 92 40(7 26 555 93 672 746
908 127031 686 801 71 914 28 128001 BO 230 413 73 586
668 796 814 95S 129027 68 99 171 205 421 74 96 578 634
63 716 56 810 27.

130126 217 302 23 49 401 9 23 45 584 618 94 756 823 
25 82 98 131115 285 335 717 52 923 132181 576 907
133014 139 92 222 317 424 36 50 69 697 726 957 78
134025 29 134 425 635 40 749 905 93 135228 377 825 916 
39 46 63 81 136089' 90 175 203 95 355 410 529 604
859 137049 258 84 396 41« 85 613 62 82 94 702 13
820 9S1 138012 44 287 93 300 417 32 671 943 139024
46 54 245 48 78 327 676 775 840 939 80.

140090 131 201 337 473 798 141149 61 236 38 59 75 479 83 
569 84 615 727 811 21 945 96 142001 36 47 56 85 144 491
598 699 710 44 935 143218 442 97 720 70 928 76 144422 U
597 629 857 912 145145 339 441 699 737 857 930 49 146012 
92 98 152 66 309 80 422 614 713 67 860 68 147068 253 387 
480 593 611 65 704 32 55 801 43 7 989 148000 59 166 332 
58 72 454 647 718 50 800 953 149007 137 238 67 329 407 567 
609 11 33 85 709 932

150037 176 487 694 805 61 93 907 151090 101 340 655 71 
Ï29 30 898 902 152010 54 87 331 44 400 734 87 831 90 153053

67 70 86 184 261 339 99 492 631 92 763 813 18 913 154064 67 
103 5 261 362 96 486 550 85 668 79 94 730 80 155503 155
250 58 344 703 156505 14 601 49 60 739 54 915 54 157085 123
34 465 88 643 737 810 40 158019 49 158 200 653 709 806
905 16 159055 156 209 27 62 319 625 55 739 64 821 89 941 
65

160108 301 37 54 74 443 65 537 659 756 95 911 85 161069 
77 120 41 98 211 14 443 565 96 671 745 846 77 910 11 81 
162027 289 439 60 543 44 647 832 967 163060 100 760 98 846 
164023 99 163 223 329 32 494 536 709 920 165031 183 207 
70 409 592 695 765 888 923 50 67 166192 252 88 726 70 96 
862 77 167013 20 373 467 89 559 168089 116 269 343 90 571 
93 98 652 78 88 714 898 916 22 53 169089 606 832 

170015 142 76 333 420 54 73 85 678 748 942 43 171379 402 
29 81 514 769 906 172079 287 472 574 765 834 173038 110
26 30 398 628 34 712 23 65 174148 839 646 61 700 34 175249 
80 441 46 604 51 67 758 176070 129 87 297 515 750 54 820 
110 206 425 37 500 44 94 641 720 869 179125 409 51 98 510 
110 206 425 37 500 44 94 641 720 869 179125 409 51 98 510 
607 48 56 798 869 95 939 47 72 

180020 54 195 311 29 516 614 15 88 181094 98 528 99 794 
810 182230 310 63 67 434 528 771 85 979 183045 108 228 335 
42 90 574 873 901 14 27 184115 61 207 322 407 34 744 844 65 
983

III. ciągnienie -  po 200 zł.
4 173 224 591 657 818 1010 110 422 33 58 85 87 538 49 

605 2093 552 57 666 3696 791 825 81 4017 52 385 400 536 638
725 32 53 862 5257 512 800 918 6610 867 7010 73 420 531
872 8277 80 560 674 976 9367 642 705 70 843 920 

10323 568 86 615 46 812 44 910 11289 331 556 66 69 711 
58 88 12282 348 961 13291 14138 203 19 83 358 881 15153 
825 426 541 775 877 980 16142 317 51 528 744 995 17006 31
76 570 696 835 18025 47 109 76 672 750 877 949 54 19245 305
586 698

20166 311 622 35 733 908 21108 240 502 28 929 51 22210 
334 474 85 823 23069 126 96 24563 25029 140 291 389 532
673 99 776 26016 57 143 485 795 27164 90 231 3*0 36 667
772 38161 361 651 56 63 69 29172 313 815 

30412 23 28 639 836 31222 32159 457 587 753 33421 46 
83 856 34063 476 623 860 35092 102 73 322 471 554 738
93S 94 36262 511 655 719 46 820 87 37014 18 194 265 305
501 647 38051 499 39237 76 488 740 

40087 125 633 859 41019 161 267 307 60 731 42057 706 43249 
60 344 461 720 800 44377 887 45081 303 710 826 32 943 46000
36 173 83 435 704 818 902 47022 101 265 313 419 628 765
847 48483 533 688 731 980 49019 83 124 95 406 18 93 540 661 
808

50044 283 626 817 51235 696 896 923 36 52272 633 41 724 
934 98 53063 198 227 639 54378 498 512 884 955 55139 98 
226 693 709 56103 264 70 363 768 57163 92 58441 658 888 
59479 616 904 17

60062 76 382 415 577 653 706 82 804 41 61176 336 430 66 
§9 847 62055 112 276 77 55 796 841 63072 175 352 453 664
722 96 883 64101 545 69 87 65419 41 517 46 66027 202 561
622 802 67075 241 474 537 96 68090 148 874 941 57 69083 137 
733 80 864

70035 285 530 841 83 906 71193 227 715 987 72079 274 508 
887 901 70 73233 340 577 863 78 928 74043 73 121 53 210 
44 378 575 688 780 959 75188 810 976 76014 75 612 77 817 
77428 78930 162 595 836 79150 51. s1;' /  p — 7  *

80113 416 729 847 948 81365 450 609 733 82092 352 881 
83098 338 804 71 90 84062 260 560 645 908 «5045 360 384

793 900 3 86292 527 927 73 87229 327 410 88187 497 582 833 
750 MO 33 996 89447 74 622 758.

90086 314 55 417 618 80 745 804 908 66 91024 184 784 
92350 556 93007 66 323 713 30 72 955 94223 423 428 517 67 
95056 65 184 912 96589 819 971 97171 241 575 702 98144 213 
406 31 574 679 764 808 942 99217 42 333 495 828.

K0188 285 732 975 101136 71 232 506 92 976 102484 567: 
615 103714 90 104248 468 556 813 61 105067 70 80 387 92 
842 106022 336 53 564 98 527 107196 332 488 511 704 92S 
108110 88 705 872 109348 775 97 838 49.

110019 159 203 565 681 755 880 111168 310 701 35 862 
112857 987 113099 363 560 114525 45 653 55 115255 328 
689 703 829 996 116083 169 293 496 503 76 852 117392 804 
934 118204 456 96 660 755 119165 320 669 920.

120123 332 626 867 121025 127 465 580 734 51 918 122129 
315 45 436 669 790 803 25 123002 108 38 238 820 124175 
243 66 326 457 653 723 82 921 48 125050 80 89 94 190 499 
126242 386 904 127079 316 58 92 596 601 836 128025 51 210 
405 577 684 95 862 98 129023 491 755 990.

130000 18 43 114 476 93 690 98 939 44 131197 928 132204 
490 569 616 62 133129 359 531 668 716 63 927 79 95 
134669 135243 671 99 893 919 35 47 69 136254 75 513 690 
772 924 39 137343 692 917 37 138401 568 614 782 874 964 
139440 511.

140063 360 642 965 141247 322 67 620 817 916 142153 72 
494 b59 143269 532 87 144022 314 505 842 964 145299 435 
822 146072 142 208 595 147193 278 445 736 92 908 96 148136 
75 483 567 85 627 747 825 149113 234 310 14 622 815 61.

150387 502 4 87 622 712 99 1^1051 157 668 757 98 886 915 
152092 165 77 79 582 611 755 807 911 153045 223 38 416
666 700 154225 546 56 93 807 962 155142 51 359 98 533 
617 156146 587 753 91 157168 242 572 79 158007 246 374 410 
539 909 159167 93 256 401 767 896 980.

160004 58 265 409 590 840 924 161109 33 88 279 313 14 39 
162118 260 497 507 954 163001 309 610 703 33 844 47 
164010 903 165007 50 308 845 70 960 82 166190 611 74
167337 799 890 992 168079 607 43 725 808 63 169173 392
497 938 55.

170051 173 415 67 80 847 171156 239 328 78 881 172059 
123 414 719 28 86 816 44 56 173411 44 662 887 174003 50 
100 20 211 350 708 807 978 175303 176302 588 177014 52 
105 486 524 691 766 178 118 304 37 687 845 179045 64
187 471 85 93 576 761.

1x0355 843 963 181282 791 800 969 182359 477 82 559 708 
81 941 183658 184310 38 602 40 866.

IV. ciągnienie.

Główne wygrane:
P o  20.000 z ł . n a  N -r y :  168764
P o  10.000 z ł. n a  N -r y :  2609 131287 163554
P o  5.000 z ł . n a  N -r y :  8747 40867 42406 54472 95872 

11535 120879
P o  2.000 z ł. n a  N -r y  2178 13595 35769 61096 69698 71162 

73290 77328 117042 126173 138517 144339 155712 160654 165259 
173355 175820 177868

P o  z ł. 1.000 n a  N -r y :  9750 13025 23761 27469 30954 32929 
34568 37834 39349 47783 51344 51826 64301 65617 67320 69939 

i  73573 82926 90484 9713? 101314 110307 113742 113746 117871 
-118564 119450 123655 130715 135931 136333 139501 142156

145844 146956 148223 153127 157340 158187 162907 1705S9
170728 172292 175554 180719 184794

Po 200 złotych.
13 47 148 61 268 527 633 905 1154 376 692 966 2312 405 

565 877 3219 395 506 861 4191 448 516 671 847 5061 279 638 
46 819 43 912 85 6051 76 207 70 541 651 951 7094 359 86 490 
5«S 630 32 724 42 49 8151 274 343 674 991 9029 199 640 762 
896 10209 824 901 11407 14 695 761 12363 401 609 788 970 
13117 461 611 61 739 «98 14125 33 552 918 15050 463 ,67 
769 802 92 901 60 16148 267 418 861 17195 412 78 500 182.1 
339 40 936 19012 194 201 300 54 543 769 76 942 

20143 218 615 778 894 954 21166 412 628 22346 23844 24010 
302 45 771 25098 541 99 605 820 89 910 26805 27019 79 25(J 
594 761 28272 327 692 29069 561 830 

30010 360 439 845 £>9 31132 68 446 775 86 804 952 32032
186 438 637 877 99 33264 345 410 535 887 34122 41 46 283 86
316 484 877 35476 741 3603V' 59 141 61 367 480 37072 346 411
885 911 38354 428 39250 67 415 52 978

401184 473 808 21 945 41565 756 42369 700 67 829 43552 
79 622 763 76 966 44612 731 66 96 927 45008 67 193 232 405 
591 657 907 46251 306 91 411 502 86 645 955 47535 63 656 85 
97 841 962 48326 810 49133 460 633 41 51 892 

50272 453 605 771 88 880 51270 304 606 21 888 52092 145 409 
38 47 96 754 69 53278 449 632 54279 362 Û83 642 735 55055
187 749 924 56007 121 87 332 62 402 739 57002 74 473 802 
58073 332 58 612 715 970 59085 734 861 83

60181 89 295 400 778 97 61085 328 607 864 62074 148 57 283 
382 478 619 814 63511 627 30 906 44 64421 74 634 65388 510 
23 718 813 926 66061 249 445 509 83 862 918 67295 304 945 
68340 450 773 80 69140 58 373 587 880 

70459 862 71197 280 377 527 709 72025 29 364 495 744 98J 
73005 312 55 413 33 554 74051 469 79 75022 556 725 56 

76046 170 358 415 565 715 77016 958 78129 246 432 56 883 
79029 693 900

80658 713 943 91 81204 59 72 885 714 90 97 934 82059 148 
93 221 344 62 896 83211 424 647 76 91 84160 430 828 85365 
607 23 56 871 976 86179 87408 88140 430 590 725 89072 94 166 
402 595 683

90067 96348 431 90 621 91272 469 547 605 757 76 944
22284 808 15 81 93563 753 65 855 94049 64 541 628 943 
95069 334 44 479 584 967 96013 198 293 398 544 80 97383 
097 988 98086 226 S4 587 605 746 818 99104 19 296 675 

100287 409 670 98 951 101021 114 382 513 672 102041 99 
140 369 598 632 881 985 103371 523 652 57 88 882 993
105039 81 180 393 532 610 106229 359 404 37 39 731 72 
107014 20 214 313 72 916 108060 405 550 666 824 905 79
81 109016 142 539 46 65 990

110164 682 91 709 61 805 74 111090 95 142 329 4?5 957 
112292 483 546 606 746 113256 406 953 

114066 82 117 295 730 48 50 950 53 115056 688 840 66
96 116026 198 568 739 42 62 805 117408 49 683 918 118571, 
119013 76 281

120594 611 26 49 84 999 121071 107 341 542 780 949 122506 
123692 124405 903 125719 849 988 126043 190 623 23 943 
127329 808 128028 642 731 952 129006 104 27 254 429 330
632 957

130058 71 143 90 400 131880 132042 103 34 622 785 93 
880 938 44 133299 539 802 84 945 134011 219 348 88 135129
97 259 386 677 136277 760 83 889 137 048 143 221 338 431 
158170 410 77 544 77 743 83 995 139221 315 50 622 72 883

140249 548 612 857 927 141026 147 450' 694 728 81 142160 
226 568 716 69 85 89 895 960 72 143 201 383 525 773 879 
144138 40 83 441 517 883 145015 43 648 63 833 955 98 
146118 207 592 670 876 906 147227 649 713 62 835 949 14S181 
295 417 687 89 149212 88 446 606 

150273 432 573 602 816 151018 28 346 403 SIO 68 74 987 
152089 765 800 153254 345 420 660 154031 121 773 899 

914 76 155124 156006 750 814 56 993 157014 348 67 81 818 
22 939 158010 223 742 91 857

•160050 6? 272 355 767 161379 91 599 700 162322 70 95 
431 47 700 912 96 163201 366 598 723 869 79 164392 433 
945 165059 246 410 26 548 79 616 66 166194 258 347 501 77 
716 92 167103 243 57 334 496 579 870 168194 527 624 68 825 
169293 464 547 731 858 954 75 

170091 118 472 84 599 711 865 171212 373 77 602 71 735 
172029 1W> 15 49 173061 143 283 387 412 16 720 30 78 
174079 95 688 755 94 949 175002 166 81 331 35 720 835 43 
963 176462 527 177059 218 81 663 822 50 917 178105 9 956 
57 179113 266 304 412 552 693 721 827 957 

180184.^3-, 384 .519 ^ 0 , 5 4  ¿07 *81157 '89  58C 42«
55 65 918 182012 17 ,58 188 . 300 290 912 55 183156 306 
885 905 184139.,$}$.-..546' 812 .909 . .  i f f f

Polski lot propagandowy
na bliski Wschód.

WARSZAWA, 17 maja. W najbliższym 
czasie projektowane jest urządzenie lotu 
propagandowego z Polski do krajów Bli
skiego Wsehodu i Indyj.

Z Warszawy wystartuje samolot typu 
„R. W. D. 8“ pilotowany przez mjr. Ziem

bińskiego — do Rumunji, Buigarji, Turcji, 
Iranu (Persji), Palestyny, Egiptu i iudyj 
angielskich.

i.ot urządza L. O. P. P. dla propagandy 
samolotów polskiej konstrukcji.

PODPISANIE P A K T U H
CZECHOSŁOWACKO-SOWIECKIEGO

PRAGA, 17 maja. Pakt czechosłowacko- 
sowiecki został wczoraj w czwartek o godz. 
1-szej popołudniu podpisany w Pradze.

Ze srony Czechosłowacji podpis swój zło
ży! min. Benesz, ze strony Rosji sowieckiej 
poseł sowiecki w Pradze Aleksandrowski.

Pakt ten posiada w zasadzie ten sam 
tekst co pakt francusko-sowiecki z małemi 
zmianami i zawarty został na lat 5 z jedno- 
rocznem wypowiedzeniem. O ile po upły
wie tych 5-ciu lat pakt nie zostanie wypo
wiedziany, posiadać bedzie dalszą moc od
wołującą aż do odwołania.

Postanowienia jego zastosowane zostaną 
w wypadku zagrożenia Czechosłowacji lub 
Rosji sowieckiej ze strony innego państwa, 
przewidując moc dyplomatyczną, to znaczy 
za pośrednictwem Ligi Narodów, tndzież

pomoc wojskową w wypadku odmowy in
terwencji Ligi Narodów. Pakt dotyczy wy
łącznie tylko Czechosłowacji, nie zaś całej 
Małej Ententy, ponieważ Jugosławja dotąd 
nie uznała Rosji Sowieckiej. Podpisanie 
paktu nastąpiło jednak za aprobatą stałej 
rady Małej Ententy.

W sprawie zmniejszenia, względnie zli
kwidowania propagandy komunistycznej 
w Czechosłowacji, nie została zawarta ża
dna umowa, ponieważ za propagandę te od
powiedzialny jest nie rząd sowiecki, lecz 
III międzynarodówka. Prawdopodobnie jed
nak miedzy Czechosłowacją a Rosją So
wiecką nastąpi w tym względzie podobna 
umowa, jak miedzy Francją a Rosją So
wiecką. Umowa ta dojdzie do skutku w cza
sie moskiewskiej wizyty min. Benesza.

dymkę, trwającą do piątku rana. Rano! 
były dachy, drzewa i trawniki pokryte 
białą powłoką śnieżną.

Z Kempten donoszą, że nawrót zimy w 
tamtejszej okolicy miał większe skutki, niż 
pierwotnie przypuszczano. We czwartek 
rano rozszalała sie zawieja, trwająca do 
wieczora. Szkody w kulturach są znaczne* 
Na pobliskim Buchenbergu wynosi war* 
stwa majowego śniegu 20 cm.

OBERWANIE SIĘ CHMURY  
W  WENECJI.

MEDJOLAN, 17 maja. (ch). Nad całemii 
Włochami półnoenemi przeszła we czwar
tek gwałtowna ulewa z oberwaniem sie 
chmury.

Plac św. Marka w Wenecji wyglądał w; 
ciągu paru godzin jak jedno jezioro. Tak
że w Weronie i okolicy woda zalała niżej 
położone miejsca.

Na równinie wyrządziła burza znaczne 
szkody w polach.

Poziom wody w Lago Naggiore podniósł 
sie o jeden metr.

Góry dokoła Stresy są pokryte śniegiem. 
Temperatura spadła znacznie.

Także z Riwjery donoszą o silnej burzy.

MARSZ. PETAIN W BERLINIE.
PARYŻ, .17 lutego (ch). Wszystkie dzień* 

niki omawiają krótki pobyt marszałka Pe
taina w Berlinie, zaznaczając, że Petain 
zwiedził w towrzystwie gen. Reichenaua 
pomnik Unter den Linden.

Gustaw Herve omawia w „Victoire“ 
szczegółowo te przerwą w podróży i ocenia 
powitanie Petaina jako piękny i rycerski 
rys i zaznacza, że po tym geście można sie 
szczególnie po uroczystem oświadczeniu 
kanclerza niemieckiego, iż miedzy Fran
cją i Niemcami niema już żadnych sprzecz
ności terytorialnych, spodziewać, iż w Ber
linie istnieją jeszcze możliwości dyskusji.

SAMOCHÓD Z 6  OSOBAMI 
W PAD Ł DO STAWU.

PARYŻ, 17 maja (ch). Pod Fecampem wa 
if??cji północnej wpadł do stawu samo. 

chód osobowy z sześciorgiem ludzi w chwi. 
li, gdy szofer chciał sie rozminąć z moto
cyklem.

Z pasażerów samochodu utonął kupiec ą 
okolicy Fecampu, jego matka, dwie córki 
i ciotka a wyratowała sie tylko jego żona.

30 RYBAKÓW UTONĘŁO
SZANGHAJ, 17 maja. (ch). W okolicy 

Suczou w prowincji Kiangsi wyrządziła 
burza ogromne szkody.

Na jeziorze Huihu wicher przewrócił

I kilkaset łodzi rybackich.
Trzydziestu rybaków utonęło.
Także szkody na polach są bardzo wiel- 

I kie.

ZAWIEJE ŚNIEŻNE W BAWARJI
MONACHJUM, 17 maja (ch). W górach 

i na wyżynie bawarskiej prag w samem
Monachjum spadł we czwartek wieczorem 
deszcz, który się później przemienił w za-
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Towarzysz „Wiktor" w Łodzi.
w guberni, a kromie towo obnarużjen i 
zachwaczen w gorodie Łodzi w domie 
Nr. 19 kw. 4 po Wschodniej ulicie, u pro-

ka tak duże znaczenie mieć może. 
Odbito na papierze stronice, zabite w 
ramę. Podpułkownik Gnoiński prze*

Tablica pamiątkowa ku czci Marszalka Piłsudskiego na gmachu Stów. Śpiewa
czego im. Moniuszki w Łodzi.

W Łodzi na frontonie kamienicy przy 
zbiegu ul. Wschodniej i Średniej znaj
duje się wmurowana tablica z napisem:

Tu mieszkał i aresztowany został 
przez sługi caratu Naczelnik Państw a 
Józef Piłsudski w redakcji „Robotni
ka“.

Tutaj, w tym opuszczonym i niemal za
pomnianym domu, aresztowany został to
warzysz Wiktor w chwili, kiedy w zakon- 
spirowanem mieszkaniu wykuwał pierw
szy zbrojny czyn przeciw caratowi.

Piłsudski przybył do Łodzi we wrze
śniu 1899 r. W domu przy ul. Wschodniej 
19 wynajął mieszkanie na nazwisko mał
żeństwa „Dąbrowskich“. W jednym poko
ju, przeznaczonym na redakcję „Robotni
ka“ stała szafa, w której wnętrzu kryła 
się maszynka drukarska, t. zw. „boston-, 
ka“.
• W dalszych szufladach tej samej szafy 
znajdowały się kaszty zecerskie. Praca 
trwała od świtu do późnej nocy. W jak 
ciężkich warunkach pracował wówczas 
I5iłsudski, dowodzi fakt, że był równocze
śnie redaktorem, składaczem i niemal kol
porterem.

— „Nietylko musiałem wykonywać 
pracę, do której nie miałem wcale 
przygotowania — pisze później o tym 
okresie swej działalności — ale nadto 
musiałem stwarzać nowe słownictwo, 
nowy styl partyjny...“ •

Redakcja „Robotnika“ była przedmio
tem nieustannych poszukiwań. Ajenci o- 
chrany wysilali się na niezwykłe koncep
ty, aby pochwycić człowieka, który spę
dzał im sen z powiek.

Nic dziwnego, albowiem, jak pisał póź
niej Piłsudski, ,"każdy numer był poci
skiem rewiducyjnym, który nie chybiał 
celu“.

JAK ARESZTOWANO 
TOWARZYSZA „WIKTORA"?

W nocy z 21 na 22 lutego 1900 r. dzięki 
przypadkowi ochrana wpadła wreszcie na 
trop towarzysza Wiktora. Do mieszkania 
„państwa Dąbrowskich“ wkroczyli żan
darmi. Józef Piłsudski wraz z małżonką, 
śp. Mar ją z Kopie wskich, zostali areszto
wani.

O aresztowaniu tem w zapiskach żan-

Piwnica, w której towarzysz „Wiktor“ 
redagował i drukował „Robotnika.

'darmerji łódzkiej znajduje się następują
ca wzmiaka:

— „Naczalje 1900 błagodarja mieczatiel- 
no energiczejskoj, umiełoj djajatelnosti 
gubiernskawo żandarmskawo naczalnika 
połkownika Ł. K. Uthofa i podwiedom- 
stwiennych jemu czinow a takoże dołż- 
nomu sodjajstwiju im pri rozyskach co 
storony czinow policji — iz rjadow socjal- 
norewolucjonnoj partji wyrkano nieskol- 
ko jarych agitatorów, djejstwowawszich

żiwajuszczago u niej pod familjej Dą- 
browskawo niekojego Piłsudsago, tipo- 
grafskij stanok z nabrannym na niem 
Nr. 36 socjalisticzeskago żurnala „Robot
nik“, a pri etom i mnogo broszur rewo- 
lucjonnago charaktiera“.

Aresztowania dokonał podpułkownik

żandarmerji Gnoiński. W chwili, kiedy 
wkroczył do zaimprowizowanej drukarni, 
„bostonka“ stała odkryta na swej zwy
kłej podstawie z pierwszą stroną 36 nu
meru „Robotnika“ na ramie.

— „Oglądano ją — pisze Piłsud
ski — z pewnym podziwem i szacun
kiem. Szpicle z ciekawością dotykali 
żelaza, dziwiąc się, że taka drobnost-

czytał półgłosem, dyktując protokół 
rewizji...

„36 numer „Robotnika“, data 25/11, 
artykuł wstępny: „Triumf swobody 
słowa“. „Orłów, szef żandarmów 
„żandarma Europy“ Mikołaja II, od
prowadzając razu pewnego swego

znajomego, wyjeżdżającego zagrani
cę, prosił go o załatwienie tam małe
go interesu. Gdy będziesz pan w No
rymberdze, mówił mu, zajdź pan pod 
pomnik Gutenberga, wyn^azcy dru
ku i pluń mu pan odemnie w twarz. 
Od niego całe zło na świecie pocho
dzi.“

 „Wot wam i Gutienberg — zwrócił

się do mnie podpułkownik z sarka
stycznym uśmiechem, wskazując na 
otaczających mnie i żonę policjantów.
— „Da kak widitie od niego wsio 
zło“...

Józef Piłsudski z ciężkiem sercem roz
stawał się ze swą „maszynką“. Pisze o 
tc~T w słowach pełnych goryczy:

— „Przyznam się, że pomimo wielu 
niewesołych chwil, spędzonych przy 
maszynce, pomimo, że nieraz wście
kałem się na nią przy robocie, wy« 
myślając jej od „starego klekota“, 
„głupiego bydlęcia“, i „cholery“, ścię
ło mi się serce, gdym tę „cholerę“ zo« 
baczvł w plugawych łapach szpicli w; 
chwili przenoszenia jej z szafy do ko
sza. Gdy na kosz Gnoiński kładł pie
częcie, stałem zgryziony jakgdyby za
padło wieko trumny nad kimś bliskim, 
serdecznie kochanym. Tyle nadziei, 
tyle poświęcenia było związanego z 
tym kawałkiem żelaza, skazanym oto. 
na milczenie i bezczyności.“

CO SIĘ STAŁO
Z„BOSTONKĄ“?

Co się stało z „bostonką“ niewiadomo. !
W dniu 18 maja 1894 Stanisław Wójcie« 

chowski, późniejszy prezydent Rzplitej, 
wysłał ją z Londynu do Polski na adres 
Sulkiewicza. Kwit przewozowy opiewał, 
że są to „części żelaznej maszyny fabrycz
nej“. Maszynka systemu angielskiego, 
„model press“, ważyła netto 7 i pół puda 
wagi rosyjskiej. Umieszczono ją począt
kowo w mieszkaniu aptekarza śp. Par- 
niewskiego w Lipniszkach, gdzie w dniu 
12 lipca ukazał się pierwszy numer „Ro
botnika“. Z Lipniszek drukarnię przewie
ziono do Łodzi i tu w mieszkaniu Józefa 
Piłsudskiego wpadła ona do rąk żandar
mów. • ,

Rzecz ciekawą, że mimo konfiskaty ma
szynki, ten sam 36 numer „Robotnika“ u- 
kazał się już w kilka dni po aresztowaniu 
komendanta. Dowodzi to, że ówczesna P, 
P. S. posiadała kilka takich „bostonek“.

Gdzie natomiast podziała się maszyna to
warzysza Wiktora, tego do ostatniej chwi
li stwierdzić nie zdołano, mimo skrzętnych 
poszukiwań.

Antoni Weiss,

t  MARSZAŁEK JÓZEF PIŁSUDSKI
wg. fotografji, zamieszczonej w urzędowej gazecie niemieckiej „Völkischer Beobacht.“

Dom wraz z tablicą pamiątkową, 
w którym towarzysz „Wiktor“ dru

kował „Robotnika“.


